Kraków, Wtorek 9 Marca 1909. 


„Nowa Reforma“ wychodzi dwa razy dziennie. 


Numer poranny wychodzi codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni poświątecznych, 


numer popołudniowy codziennie z wyjątkiem niedziel i dni świątecznych. 
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Nowe pogorszenie sytuncyi, 


Wbrew przewidywaniom wczorajszym, które 
opierały się na zautanin do zdrowego rozumu 
Serbii sytuacya pogorszyła się w cią- 
gu ostatnich dwndziestu czterech 
godzin fatalnie. Serbia, której politycy pi- 
szą wszystkie swe olicyalne enuncyacye pod 
dyktandem Rosyi, nie odpowiedziała wprawdzie 
dotąd oficyalnie na ugodową notę austrya- 
cką. ale dała do zrozumienia, że odpowiedź 
ta nie będziezadowalającą. Stylem wy- 
roczni pityjskiej, gubiąc się w dwuznacznikach, 
oświadczają mężowie stann serbscy, że propo- 
zycyę austryacką co do nawiązania rokowań w 
sprawach handlowych t ekonomicznych przyj- 
mują do wiadomości, ale równocześnie nie są 
w możności przystąpić do rozstrzygnięcia 
tej czysto ekonomicznej sprawy, ponieważ Au- 
stro-Węgry postawiły ją na gruncie politycz- 
nym. Na dowód zaś tego powołują się politycy 
serhscy na fakt, że rząd austro-węgierski posta- 
nowił nie przedkładać swoim parlamentom no- 
wych traktatów handlowych % Serbią. 

W Belgradzie tedy dziwią się i irytują, po- 
niewaź Austrya wzdraga się załatwić definity- 
wnie sprawę traktatów handlowych z państwem. 
które koncentruje na jej granicy niezwykle 


t wielkie siły wojenne i od pięciu miesięcy na- 


pełnia Europę hałaśliwą zapowiedzia, że gotowe 
jest całą swą egzystencyę postawił na kartę, 
byleby odebrać Anstryi bogdaj cześć tego, co 
„zagrabiła”. | 

W Belgradzie zaślepienie dochodzi do tego 
stopnia, że nie chcą tam zrozumieć nawet tak | 
prostej rzeczy, iż odroczenie ratyfikowania trak- 
tatów handlowych przez oba parlamenty Austro- 
Węgier, stoi w ścisłym związku z zamierzone- 
mi przez mie nowemi ustępstwami na rzecz Ser- 
bii. Skoro bowiem przypuszcza się, że na pod- 
stawie proponowanych przez Austryę rokowań 
dojdzie do skutka nowy, pomyślniejszy dla Ser- 
bii traktat handlowy, to po co przepuszczać 
już istniejacy traktat przez zawiły alembik dc- 
bat parlamentarnych ? 

Wszystkie te jednak powotywania się Serbii 
na traktaty handlowe, mają na cełu uchylenie 
się od odpowiedzi na pytanie zasadnicze, t. j. 
czy Serbia chce nawiązać bezpośre- 
dnie rokowania z Austryą, czy nie 
chce? To jest kwestyą, dokoła której obraca 
się wszystko inne. W Wiedniu są już doskona- 
le świadomi, że rząd belgradzki nie da na to 
pytanie innej odpowiedzi, jak tylko tę, którą 
mu podyktuje Rosya. W dzisiejszych de- 
peszach mówi się nawet wyraźnie, że Serbia 
nie mogła jeszcze odpowiedzieć definitywnie na 
notę austryacką, ponieważ Rosya nie udzieliła 
jej jeszcze swojej „rady“. 

Fakt ten jest jaskrawom świadectwem pra- 
wdy, że polityka Serbii nie jest samodziel- 
ną i że na gruncie serbskim rozgrywa się 
walka właściwie między ktosyąa Anstrva. 
Jak długo ostatnia z nich zechce brać za do- 
brą monetę te rosyjsko-serbską — „comedia del 
arte" — nie wiadomo. Istnieją już jednak oz na- 
kizniecierpliwienia zarówno w Wiednin, 
jak w Berlinie. Nad Dunajem sfery wojko- 
we prä do przyspieszenia rozstrzy- 
gnięcia kwestvi, czy ma być wojna, czy nie, 
ponieważ w razie nznania wojny za nienni- 
kniona lepiej ją rozpocząć natych- 
miast, niź pozwalać Serbii i Rosyi, aby ro- 
zmaitemi sztuczkami dypłomatycznemi zyskiwały 
czas do uzupełnienia swych zbrojeń. Nad Sprewą 
daje się zauważyć także wyrażne zni- 
cierpliwienie, jak o tem świadczy zamie- 
szczona wczoraj w „Kóln. Zeitung“ depesza, 
inspirowana przez urząd kanclerskt w Berlinie, 

jeżeli zaś dodamy do tego lakt, że Rosya 
stara się przeciągnąć Bułgaryę na swoją stro- 
nę i na stronę Serbii, to zrozumiemy, iż sytua- 
cya obecna jest tego rodzaju, że Austro- Węgry 


O kraje mmutón. 


(Niewesoły żarcik). 


2 (Ciąg dalszy.) - 

— Żeby się wam tylko sen nie sprawdził. 
— Bzika macie, czy co? 

— Tak, teraz się sierdzić, ale jak tylko po- 


jedziecie na wieś do starych, to sfilistrzejecie |. 


aż miło, 
— Nie krakajcie, bo jeszczeście gotowi co 
wykrakać. 


Pan Alf spochmurniał, a panna 
śmiała bez końca. 

— Wiecie, że skonać można ze śmiechu. 

— Wy, kobiety, wszystkie jednakie: nibyto 
postępowe, Samodzielne, a ją wam powiadam, 
że kobiet wyższych niema. Słyszycie! Niema! 
Wszystkieście małe, malutkie, karlice; jak się 
tylko znajdziecie na ciepłem łonie redziny, za- 
raz sobie w piersiach wydrapiecie coś, co się 
po filistersku sercem nazywa. Pfui! 

— Czegoż tak krzyczycie! 

— Może się obrażacie, co? Przepraszam, 
zapomniałem w domu białych 
fraka. 

— Wyobrażacie sobie, że mówicie z kate- 
dry. 

— Katedra, nie katedra, przyznać. musicie 
mi racyę, że prawdziwej kobiety, kobiety przy- 
szłości, jeszcze niema... Zawcześnie.. 

= Brednie.. brednie.. brednie... 


śmiała się, 


ale 
rękawiczek i 


wprost do Admsinistraeyi 
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bez bardzo poważnego uszczerbku dla swoich 
interesów i bez utraty ważnych szans w przy- 
puszczalnej wojnie, nie mogą zwlekać dłu- 
żej z krokami dość stanowczemi, któ- 
reby zmusiły Serbię do ostatecznego wyboru 
między pokojem a wojną. 

Dlatego wnosząc z dzisiejszego stadyum prze- 
silenia serbskiego, nie możnaby się dziwić, gdy- 
by-po uprzejmej, niemal przyjacielskiej, sobo- 
tniej nocie austryackiej, nastąpiła w tym tygo- 
dniu druga nota, zawierająca już — ultima- 
tum. W tej chwili wprawdzie oficyalnej odpo- 
wiedzi serbskiej jeszcze niema, ale już samo 
zwlekanie z nią przy równoczesnem zapowiada- 
niu, że nie będzie ona pomyślna, wystarczyć 
może dypłomacyi austryackiej do postawienia 
sprawy na ostrzu miecza. 

Tak więc wojna znowu zawisła na 
włosku, Jeszcze parę dni takiego wahania, a 
włos się urwie i dyplomacya europejska będzie 
miała nowe, znacznie ważniejsze „pokojowe“ 
zadanie — zażegnania wielkiej wojny eu- 
ropejskiej. Obawiająca się jej najbardziej 
Francya, już dzisiaj wszystkie swe siły wytęża 
w tym właśnie kierunku, opuściwszy nawet w 
tym celu Rosyę, której prasa zżyma się na 
nią za to, że nie chce popierać polityki Peters- 
burga w Belgradzie. Sojnsz z Serbią zmuszałby 
WFrancyę w razie wojny rosyjsko-austryacko-nie- 
mieckiej do uderzenia na Niemcy. 

Dla Francyi wojna ta nie miałaby żadnego 
sensu, tem bardziej teraz, kiedy główhy kamień 
obrazy między Niemcami a Francyą, został usu- 
nięty przez zawarcie umowy w sprawie maro- 
kańskiej. Minister spraw zagranicznych Pichon 
demonstracyjnie okazuje swój dobry stosunek 
do ambasadora niemieckiego ks. Radolina, po- 
jawiając się z nim razem w loży w Wielkiej 
Operze. Słowem, od wielu lat stosunki- francu- 
sko-niemieckie nie były tak normalne jak obe- 
cnie. Aż tu nagle, dzięki awanturniczości Rosyi 
I'rancya miałaby uwikłać się w wojnę tem cięż- 
szą, że żadnych zysków nie rokującą. 

Także i Anglia zmieniła w ostatnich dniach 
kurs i przestała sekundować Rosyi w jej poli- 
tyce bałkańskiej. Wczorajsze dzienniki londyń- 
skie doradzają już Serbii, aby przyjęła propo- 
zycyę anstryacką. W obu tedy państwach za- 
chodnich, których dotychczasowa polityka anty- 
austryacka i antyniemiecka mogłajstanowić pod- 
stawę rachnb serbsko-rosyjskich, bierze górę 
troska o pokój Europy, który są one coraz 
bardziej skłonne okupić zupełną neutralnością 
dyplomatyczną w sprawie austro-serbskiej. Dzięki 
temu nadzieje Serbii i Rosyi na to, że uda się 
im sprowokować zbiorową interwencyę mocarstw 
w Wiedniu okazują się coraz bardziej płonneni. 
Furopa przekonuje się, że nie cheąc stwarzać stra- 
sznego niebezpieczeństwa wojny ogólnej, nie może 
posunąć się w swej życzliwości dla Berbii poza 
pewną granicę, i że musi ostatecznie wyrzec się 
wszelkich kroków, któreby w Wiedniu nie mo- 
gły znaleść aprobaty. 

W tej sytnacyi Anstrya ma grę znacznie u- 
łatwioną. Z tem większem tedy uzasadnieniem 
należy oczekiwać, że w najbliższej przyszłości 
doprowadzi ona przesiłenie do spokojnego, albo 
wrazie konieczności do krwawego końca. 

(Tel. „N. keformy*.) 
Wiedeń, 9 marca. 

Oficyalna odpowiedź rządu serbskiego na osta- 
tnią uote austryacka dotąd nie nadeszła. Pa- 
nują tu poważne obawy co do pokojo- 
wej izadawalniającej treści tej od- 
powiedzi. Rząd serbski jest w ciągłym kon- 
takcie z Rosyą i to ma być jedyną przyczyną 
zwłoki. Z jednej strony rząd serbski przedkła- 
da projekt odpowiedzi rządowi rosyjskiemu do 
zaopiniowania, z drugiej zaś widocznym jest 
zamiar rządu serbskiego, jak również i rosyj- 
skiego, zyskania na czasie bądź dla 
uzupełnienia zbrojeń, bądź też dla po- 
zyskania mocarstw innych dla swoich planów 


Panna Ara była na „Wesołej wdówce* inu- 
ciła melodyę „głupiego jeźdźca*. Pan Alf był 
w zapale i coraz głośniej krzyczał, a kiedy pa- 
nienka coraz bezwzględniej się śmiała, a przy- 
tem komary zwabione wilgocią wieczora, do- 
tkliwie przypominały 0 swej obecności, wstał 
ztrytowany, nacisnął na oczy kapelusz o szero- 
kiem rondzie, owinął się poleryną i dumny jak 
doża wenecki, skierował się w stronę miasta, 
a za nim szło echo piosenki o głupim jeźdźcu, 
Który „na koniku pomknął hen*. 
— Dobry wieczór Basiu! 

Panna Ara drgnęła.. Przed nią. stała ciemna 
postać, która rzucała za sobą długi, „cienki 
cień. 

— Ach! to pani moja złota panna Anna, pro- 
szę, niechże pani usiądzie koło mnie. Ale skąd- 
że o tej porze? - 

— Nie mogłam wcześniej, ciężki miałam dzi- 
siaj dzień, bo aż ośm godzin.. ośm godzin, dla 
tak przepracowanej kobiety. jak ja, to dużo. 

— O, dużo.. dużo! ale też uporek u pani.. 
Czemuż to pani nie chce się zdecydować do nas 
na wieś? 

— Na chleb łaskawy? Nie, Basiu, bo i w ja- 
kiej roli, skoro ty już nie potrzebujesz mej po- 
mocy ? 

— Ot, odpocząć.. Małoż pani pracowała na- 
demną ? 

— Nie, Basiu, dopokąd mam głowę i ręce 
zdrowe, pracować będę, a trutniem w uln być 
nie chce i nia będę... 

— Upór... 

— Kobiety z kraju mamutów bywają nparte. 


_ 
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„Obecnie czynią widocznie starania pozyska- 
nia Bułgaryi do współdziałania prze- 
ciw Austryi. Stąd też pochodzi nowy pro- 
jekt rosyjski o odnowienie unii cłowej między 
Serbią a Bułgaryą, która, jak wiadomo, dopro- 
wadziła do zerwamia stosunków handlowych 
między Serbią a Austrgą i do wojny cłowej, 
trwającej dwa lata. 

Serbia stara się wciągnąć Europe w 
swój spór z Austryą, obstaje przy przedło- 
żeniu całej sprawy konfereneyi i czyni starania 
o integwencyę mocarstw w Wiedniu. Austrya 
jednak. jak wiadomo, chce tylko bezpośrednio 
pertraktować z Serbią w sprawie korzyści han- 
dlowych, jednak nie sprzeciwia się, aby spra- 
wa budowy kolei do Adryatyku była 
ewentualnie przedłożona konferencyi bałkań- 
skiej, jako warunek stawia jednak Austrya u- 
dział kapitałów austryackich w budowie tej kolei. 

Sytuacya jest jeszcze wciąż zawikła- 
na i niepokojącą, tembardziej, że Serbowie 
starają się niepokoić Turcyę przez pod- 
noszenie żądań terytoryalnych w sandżaku No- 
wy Bazar,. Austro-Węgry nalegają na rychłą 
odpowiedź Serbii. — Przypuszczają, ża odpo: 
wiedź ta nadejdzie w tym jeszcze ty- 
godniu a temsamem w tym tygodniu zapad- 
E ostateczna decyzya co do wojny lub po- 
oju. . 
Odpowiedź Serbii. 

Wiedeń 9 marca. 

Dzienniki wątpią, czy otrzymaną tu wczo- 
raj wieczorem wiadomość z Belgradu, uwa- 
żać należy za ostateczną odpowiedź 
Serbii, na ostatnią notę Austro-Węgier. Wi- 
docznie nie nadeszła jeszcze do Serbii osta te- 
czna odpowiedź Rosyi i Serbia chce da- 
lej zwlekać z oficyalną odpowiedzią Austryi. 

Dzienniki zapewniają jednak, jakoby Austro- 
Węgry nie, miały zamiaru dłużej czekać i w 
najbliższych dniach musiały otrzy- 
mać oficyalną i decydującą odpo- 
wiedź Serbii. Komunikat wczorajszy uwa- 
żają jako charakterystyczny dla Ser- 
bii: zawiera on bowiem znowu rozmaite 
dwuznaczności i niczego wyraźnie nia od- 
mawia, ani niczego wyraźnie nie przyrzeka. 

Dzienniki ponownie radzą Serbii przyjąć ofia- 
rowaną jej przez Austryę dłoń, gdyż może w 
przeciwnym razie tego żałować, Dzienniki twier- 
dzą, że po wczersjstymkomunikacie serbskim 
praca mocarstw o utrzymanie pokoju stała się 
jeszcze trudniejszą. 


Zwiekamie z odpowiedzią. 
Belgrad, 9 marca. 

Dzienniki półurzędowe przyznają, że defini- 
tywna odpowiedź Serbii nie mogła do tej 
chwili wysłaną być do Austryi, ponieważ do 
Belgradu nie nadeszła jeszcze opinia Rosyi. — 
Wczoraj wieczorem poseł rosyjski Sergiejew 
odbył dłuższą konferencye z ministrem spraw 
zagranicznych Milovanowiczem. Być może 
że na tej konferencyi Sergiejew wręczył Milo- 
vanowiczowi opinię Izwolskiego co do stanowi- 
ska, jakie ma zająć Serbia. Niektórzy przypu- 
szczają, że ostateczna odpowiedź Serbii 
będzie dziś ogłoszoną. 


Rosya wobec konfliktu. 
Petersburg, 9 marca. 

W naradzie u Stołypina w pałacu zimowym 
brali udział Iawolski, minister skarbu Ko- 
kowcew i przywódcy stronnictw rządowych 
w Dumie. Słychać, że Izwolski zwrócił się do 
tych przywódców z prośbą, aby nie wywoływałi 
obecnie w Dumie dyskusyi nad sprawą serb- 
ską, ponieważ mogłoby to wywołać niepożą- 
dane dla państwa następstwa. W ciągu dwóch 
tygodni uda się Rosyi przez rokowania dyplo- 
matyczne sytuacyę wyjaśnić. Nie należy 
więć zwiększać jeszcze panującego obecnie wzbu- 
rzenia. 

Jak słychać, zastępcy rządu oświadczyłi na 


— Ach, panno Anno... 

— Nie gniewaj się, dziecino, podsłuchałam, 
poznawszy z daleka twój głos i ciekawam by- 
ła, jak to rozmawiają dzisiejsze kobiety. Bo 
chociaż tylko ćwierć wieku nas dzieli, ale wy- 
biegłyścia ponad nas o jakie lat dwieście. 

— Tak właśnie ma być. Chyżo naprzód, cza- 
su szkoda: To i dobze, że pani słyszała, bo 
zawsze z takiem uprzedzeniem... 

— Nie robiłam też sobie wielkich skrupułów, 
bo sądziłam, że co nie jest tajemnicą dla owe- 


„|go pana w aksamitnej kurtce, to może i dla 


mnie, twej dawnej nauczycielki... 

— Ależ naturalnie, moja złota, moja boska, 
moja... moja... 

— Bajeczna! . f 

— Moja dobra panno Andzia: OA 

— I pomyślałam sobie: Usłyszę jakie to 
plony przyniosła moja praca.. Boże mój, jak 
ten czas leci... zdaje mi się, że to niema Jesz- 
czę roku, kiedy byłaś taka maleńka — byłaś 
zdolna w lot chwytałaś wszystko, stokroć ła- 
twiej pojmowałaś od Adasia.. A propos, pisali 
ci pewno z domu, że sąsiedztwo u was zaczyna 
sie ożywiać? s 

— Nie, nie o tem nie wiem. Cóż nowego”. 

— Nie wiele wprawdzie, ale wiesz przecie, 
że drobnostka na wsi przybiera zaraz wielkie 
rozmiary... á A 

— 0, znam... znam bo.. Cóż? krowa padła? 
Kura przestała nieść? A 

— Nie! tylko Garzelscy kupili Jabłonicę. 
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Rne Rougemont. 


Omessonia (inssraty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy“ za opłatą od miejsca 
wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy rar 20 h., za każdy nastepny rar po 10 h. — Nade- 
stane po 60 h od wiersza za każdy ras. — Glosy publiczne po 2 kor. od wiersza. Układ 


tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany pierwszy raz 40 b, następny po 10 h.od wiersta. — 


tej konterencyi, że należy unikać wojny. 
Zwłaszcza Kokowcew, który przedstawił stan 
finansów Rosyi, ostrzegał przed zaostrzeniem 
konfliktu. 

Z tego powodu uważają za prawdopodobne, 
że Rosya udzieliła Serbii w ostatniej chwili rad 
w duchu zgody i pokoju. Nie jest więc 
wykluczone, że pomimo wszystko, przyjdzie do 
bezpośrednich rokowań między Wiedniem 
a Belgradem. 


Enuicyacya kanclerza niemieckiego. 
Kolonia 9 marca. 

„ „Kóln. Ztg* ogłasza z Berlina telegram, 
inspirowany przezurządkanelerski, 
w którym występuje on przeciw dyplomacyi 
rosyjskiej, starającej się wciąż przewlec o- 
becny stan krytyczny i załatwienie 
zawikłań. To samo było — wywodzi ten 
dziennik — z Bułgaryą z powodu znanej pro- 
pozycyi rosyjskiej, która zamiast ułatwić roz- 
wiązanie przesiłenia, utrudniła je tylko. 

— Sytuacya jest dziś bardzo krytyczna — 
wywodzi „Koln. Ztg“ — jednak potrzeba poxo- 
ju Europy jest jeszcze większa. Zarówno Fran- 
cya, jak i Niemcy, dążą do utrzymania pokoju, 
a wojna europejska byłaby zbrodnią 
przeciw kulturze i zdrowemu roz- 
sądkowi. — Ludy Europy nie nie chcą wie- 
dzieć o wojnie. 


Kwestya traktatu handlowego. 
Paryż, 9 marca. 

Tutejsze dzienniki półurzędowe radzą Serbii 
przyjąć ofiarowaną jej przez Austro-Węgry 
propozycyę, tembardziej, że Austrya wypowie- 
działa Serbii traktat handlowy w tym celu, aby 
dać mogła Serbii korzystniejsza warunki w no- 
wym traktacie handlowym. Zresztą twierdzą 
dziegniki, że Austro-Węgry z pewnością zgodzą 
się na dyskusyę na konterencyi bałkańskiej 
nad niektóremi koncesyami ekonomicznemi dla 

Serbii, mającemi zuaczenie europejskie. 


Kotejpoóencya „dowej Retormy.” 


Warszawa, 7 marca. 


(Aresztowanie studentów rosyjskich. Wieści z cytadeli.) 


Przypomniała sobie Warszawa wczoraj wie- 
czorem czasy rewolucyjne. Na Krakowskiem 
Przedmieściu pojawiły się wszystkie akcesorya 
wspomnień tak jeszcze świeżych i niedalekich. 
Stanęli znowu długim łańcnchem żołnierze z 
„sympatycznego* pułku litewskiego, który nie- 
zatartemi zgłoskami zapisał się w umysłach 
mieszkańców Warszawy. Znowu zalśnił bagnet, 
a środkiem ulicy pod eskortą wojskową pro- 
wadzono grupy studentów. Koło uniwersytetu 
zaś, zatrzymywano przechodniów krótkiem py: 
taniem. 

-— Kuda idtosz ? 

Ale celektowny sztafaż znikł, jak przykry sen, 
pozostawiając po sobie grozę możliwości. Are- 
sztowanych 170 studentów rosyjskich wy- 
puszczono jeszcze w nocy i wszystko powróciło 
przynajmniej na razie do dawnyah norm. Nič- 
mniej jednak historya całego zajścia, ze wzglę: 
du na dzisiejsze stosunki polityczne i uniwer- 
syteckie, bardzo jest ciekawa. 

Bądź co bądź władze policyjne i wojskowe 
dokonały aresztowania studentów rosyjskich, 
których rząd sprowadził specyalnie ze wszyst- 
kich granic państwa dla podtrzymania akcyi 
antybojkotowej — aresztowano najwierniejsze i 
najprawomyślniejsze żywioły w Warszawie, któ- 
rym nawet sam car udzielał subsydyów ze swo- 
jej prywatnej szkatuły. 

Aresztowania dokonane zostały wskutek wie- 
cu, w którym brało udział około 500 studentów 
Rosyan. Wiec żądał, aby w uniwersytecie war- 
szawskim wprowadzony został system przed- 
miotowy egzaminów bez okreśłonego terminu, 


— Bardzo niewiele. 

— To dziwne. Przecież to nie tak dawno, 
dopiero jakie ośm lat, a może i nie tyle, jak 
się rozstaliście... 

— Któżby o tem myślał. Nowe wrażenia za- 
cierają stare... 

— Tak, to prawda.. Tle też on może mieć 
lat? Zaraz.. Ty masz ośmnaście, on o 6 lat 
starszy... Pamiętasz, jak w wakacye chodziliście 
na ostrężyny? Boże, ileż on to kolców powy- 
ciągał ci z paluszków! i 

— Nie pamiętam. 

— Szkoda, wspomnienia lat dziecinnych by- 
wają drogie. Przyznam ci się, że mnie, starej, 
nieraz łza błyśnie w oku, gdy wspomnę dni mej 
młodości... 

— Polały się łzy me czyste, rzęsiste. 

-— Na me dzieciństwo sielskie... anielskie... 

drwiła panna Ara, a dawna jej guwernantka 
zacięła usta, dopiero po długiej chwili zapytała: 

— Co wy dzisiaj szanujecie? 

— Zenie zapleśniałe wspomnienia, to pewna — 
My nie przeszłością, lecz przyszłością żyjemy. 


— Może tak lepiej... czy ja wiem? Ale à pro- i 


pos.. Chciałam ci się zapytać, jak też na imię 
twemu koledze ? 

— Alfred.. Bo co? 

-— Nic.. tylko mnie dziwił ten „Alf“ bo to 
takie.. takie przedpotopowe imię.. ale to nic... 
A ty, uważam wabisz się Ara? 

— Dla skrócenia. 

— A tak.. Szkoda że ten kolega Alf taki 
zaniedbany, nie golony, nie strzyżony., Ładny 


— Dla Adasia.. Wrócił z Akademii i zabiera | zresztą byłby chłopak. 


się do gospodarki, Pamiętasz go przecież? 


— Ach, cóż znaczy powierzchowność! Dziś, 


Załączniki do „N. Reformy" (prospekty, eyrkrlarze, ogłoszonia itp.) przyjmuje się za cenę 
2 kor. od 100 egs. dla zamiejscowych, a ! kor. od 100 egz. dla miejsoowych prenumeratorów 


w miarę stawienia się studentów przed komisyą 
egzaminacy Jną. które to prawo posiadają nie- 
które wydziały i kursy uniwersytetów rosyj- 
skich. ; 

W istocie jednak żądania te nie były tą spra- 
wą najważniejszą, która już od dłuższego czasu 
wywoływała silne wśród studentów „rosyjskich 
wzburzenie. Całe zajście ma w -istocie podkład 
ekonomiczny. Oto większa część studentów 
rosyjskich żyje obecnie w najgorszej nędzy. — 
Wzmaga się jeszcze nienawiść miasta dla nie- 
bieskiej czapki, która stała się teraz znakiem 
hańby. Wszystkie subsydya, jakiemi państwo 
darzyło swoich pupilów, wyczerpały się bardzo 
szybko. Ani stypendya imienia Kopernika, któ- 
re należały przedtem wyłącznie tylko do Pola- 
ków, ani zapomogi z prywatnej szkatuły cara, 
nie wystarczyły wygłodzonej czeredzie. Rozpo- 
częto tedy silną agitacyę, której skutki dały 
się odcznć w nastroju wczęrajszego wiecu ije- 
go wykrzyknikach. Władze policyjne i rządowe 
mają tedy trudny orzech do zgryzienia. Podo- 
bno- istnieje już projekt odesłania „młodzieży 
uniwersyteckiej“ ma miejsce dawnego pobytu, 
gdyż zaczyna ona za drogo kosztować. Byłby 
to więc dosyć wesoły epilog sławetnej akcyi 
nankowej. 

Aresztowania ciche i dyskretne, 
pozbawione pompy ulicznej, odbywają się 
ustawicznie. Sfery urzędowe mylnie infor- 
mują prasę, jakoby to była akcya, zmierzająca 
do wytępienia bandytyzmn. — Obecnie bowiem 
ochrana najczulszą opieką otacza tak zwany 
Narodowy Związek Robotniczy iw 
tym celu dokonała w ostatnich czasach maso- 
wych aresztowań. p 

Więźniowie, wychodzący z cytadeli, opowia- 
dają straszne rzeczy o przepełnieniu i wa- 
runkach hygienicznych. Aresztowanych przeno- 
szą obecnie do frontów cytadeli, co było dotych- 
czas rzeczą niedopuszczalną. W ostatnich dniach 
w cytadeli i fortach modlińskich wybuchł tyfus. 


Polacy i Czesi na Śląsku. 


Krzywda, jaką rada miejska w Polskiej Ostra- 
wie wyrządziła szkolnictwu i oświacie polskiej, 
poruszyła rozsądniejsze umysły czeskie. „Kon- 
sul polski“ w Czechach, Jarosław Rozvoda, 
podniósł głos protestu przeciwko naszej krzyw- 
dzie. „Den“ (62) ogłasza na miejscu naczełnem 
jego słowa: „K czesko-polskómu pomieru (sto- 
sunku) ve Slezsku“. Uchwałę czeskiej „Narodni 
Rady“, wzywającą polską „Radę narodową”, 
aby wspólnie utworzyły komitet dla rozsądzania 
i osądzania sporów czesko-polskich na Sląsku, 
wita autor z radością. 

Zdaniem autora, „jak Czesi, szukając lepszych 
warunków życiowych, idą do tak zwanych 0- 
kręgów zamkniętych lub do Anstryi Dolnej, 
względnie do Wiednia, tak znowu z Galicyi 
widoczną jest wędrówka do węglowego i prze- 
mysłowego zagłębia ostrawskiego. A te tysiące, 
które tn przyszły, mają swoje potrzeby kulto- 
ralne i narodowe i trzeba im dać. czego potrzć- 
bują. I gminy śląskie, o ile rządy spoczywają 
w rękach czeskich, nie powinny się zachowy: 
wać wobec tych żądań odmownie; przeciwnie, 
winny je spełnić jak najchętniej na dowód, że 
Czesi wysoko cenia każde „dążenie do podnie- 
sienia kulturalnego.“ Powinni mieć Czesi śląscy 
wzgląd na „stanowisko „kulturalne i etyczne”. 
„Wałka między Niemcami i Polakami jest tak 
cieżką. a gdzieniegdzie nawet trudniejszą, niż 
między Czechami a Niemcami, iż ze strony cze: 
skiej nie powinno się dopuścić, aby choć grosz 
Macierzy polskiej miał być obrócony na obronę 
przed czechizacyą*. - : g 

Ani polonizacya ami czechizacya nie posiada 
wartości moralnej, choćby ten czy tamten 
naród coś zyskał na drugim. A czynić także 
pewne „iunctim* między gminami czeskiemi a 


inni ludzie, inne czasy. Gdyby się pani miała 
sposobność przypatrzeć życiu młodzieży dzisiej- 
szej, przekonałaby się pani o ile my wybiegliśmy 
ponad poziom przeciętnych filistrów. My, paniu- ` 
sieczko, żyjemy nerwami i głową. To już nie 
to, co było. Dziś kobieta produkuje, a pani, niech 
też pani szczerze powie, co też pani sproduko- 
wała w tem, swojem ciężkiem życiu: 

— (o prawda, nie zawsze to, com pragnę- 
la. Siałam, chcąc otrzymać zdrowe ziarno, i ot, 
rozmaicie się zdarzało... Dawniej urodzaj był 
większy, oblitszy, a plon dużo dawał mi 
szczęścia. Z biegiem lat stosunki się zmieniły, 
i szkaradne robaki dziesiątkują mi moje owoce. 

— A co pani życie dało? 

— Dużo i mało. Dużo marzeń, dużo walki i 
dużo zadowolenia. 

— Ale szczęścia mało. 

— Także racja, ale nie dla osobistego szczę- 
ścia się żyje. Ale zobaczymy, co też ty Basiu 
sprodukujesz w swem życiu, co świat będzie 
zawdzieczał takim kobietom przyszłości, 1 ta- 
kim młodym panom w aksamitnych kurtkach, 
którzy nie sypiają na materacach... Bo pojąć 
tego nie mogę, co komu „przeszkadza materac, 
jeśli się go ma, do zostania pożyteczną jednost- 
ką społeczeństwa... 

— Ach, to głupstwo, on to mówił w podnie- 
ceniu, bo my, proszę pani, jesteśmy ciągle pod- 
nieceni, myśmy się z tem zrośli, tem żyjemy.. 
Cóż to znaczy takie życie bez wzruszeń, jak 
pani ? (C. d. u.) 


i 
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polskiemi, jak tego chcą Czesi ostrawscy z 
„Ostravskym Dennikem* na czele, „znaczy two- 
rzyć łańcuch, wiodący do coraz większego roz- 
goryczenia i nienawiści obustronnej.“ 

Podobnie odezwały się także „Narodni Listy“, 
choć ich stanowisko jest nie tyle słowiańskie, 
jak raczej czeskie, skoro akcentowały, iż poli- 
tyczne stosunki w państwie nie pozwalają Cze- 
chom dla miejscowych sporów śląskich pozba- 
wiać się przyjaźni delegacyi polskiej, która 
ma stale jeszcze wiełkie znaczenie w Wie- 
dniu*. Ale rychło po swej odezwie otrzymał 
organ młodoczeski sporą liczbę listów ze Ślą- 
ska z opinią, że „Narodni Listy* bronią praw 
polskich, a własnych zaniedbują*. Więc też w 
ponownym głosie N r 65 z 6 marca) broni się 
to pismo, że „dając Polakom w Ostrawie to, 
co im się należy wedle prawa, żądamy i dla 
siebie, co w myśl tego samego prawa i nam 
się należy na zachodzie w Cieszyńskiem*. 

„„Między zapatrywaniami Polaków w Krako- 
wie, a sądami Kół czeskich w Pradze, okazuje 
się w wieln punktach zgoda. O ile to podobień- 
stwo jest słuszne, trzeba będzie obszerniej wy- 
łaszczyć* — zapowiada „Opawski Tydennik* 
z dnia 6 marca. Tymczasem zaś uznaje za rzecz 
konieczną, wydać broszurę o stosunkach šią- 
skich, z którejby się czeska „Narodni Rada" i 
„Ustrzedni Matice Skolska“ dowiedziały, co i 
jak się na Śląsku dzieje, bo obecnie „sądzą 
teoretycznie“ tylko. Czekamy i my także na te 
wyjaśnienia. Boimy się tylko, że to oświetlenie 
będzie w duchu nieprzyjaznego nam „Ostrayv- 
ského Dennika* lub może „Moravské Orlice“, 
która pod adresem wiecn krakow. napisała „Sta- 


kovou slovanskou vzajemnosti to mepujde!... 
Buh Polaku naprav!“ (Boże opamiętaj Pola- 
ków). (mg). 


Tymczasem rozegrał się jeden z epizodów 
kwestyi szkolnej w Polskiej Ostrawie. 
Jak nam stamtąd donoszą, odbył się tam w 
niedzielę 7 b. m. wiec rodziców polskich, 
w którym wzięło udział blisko 2000 osób. 
Z członków Rady gminnej przybył na wiec p. 
"rojek. Wśród bardzo poważnego nastroju, 
udzielił przewodniczący p. W. Sumera głosu p. 
drowi 5eidlowi. Referent cyfrowo przedsta- 
wił upośledzenie ludności polskiej na polu szkol- 
nictwa. (Na 440 Czechów jedna czeska 
szkoła, na 32.000 Polaków również je- 
dna.) Następny mowca akademik Krzysz- 
toń z Krakowa, w gorących słowach przedsta- 
wił dolę połskiego robotnika, jego pogoń „za 
chlebem“, następnie przeszedł do miejscowych 
stosunków. „O cóż to walka wrze nad Ostra- 
wicą — mówił mowca — o chleb, czy o byt, 
stanowisko? Nie! O dusze wasze, o wasz język! 
Oto chcą polskiemu robotnikowi skraść co ma 
najlepszego: dziecko jego, wydrzeć mu język!* 
Gorące przemówienie p. Krzysztonia wzruszyło 
słachaczów. Nie przebrzmiały jeszcze jego sło- 
wa, gdy wystąpił czeski mowca, jakiś p. S z p a- 
czek. Zaczął się szeroko rozwodzić o krater- 
stwie słowiańskiem, o stworzenia silnego związ- 
ku przeciwko Niemcom, przyznał nam wspania- 
łomyślnie prawo nawet do kilku szkół, przed- 
stawił się jako proletaryusz, a gdy poznał przy- 
chylne usposobienie słuchaczów, z całą perfidyą 
zuwołał: „Dajte nam czeskou szkolu v Rych- 
waldzie, Niemieckiej a Polskiej Lutyni, a my 
vam taki dame polskou*, (Głos na sali: „A w 
Krakowie nie chcecie?). Zapędy te ochłodził 
zaraz dr Seidl oświadczeniem, że tak Polską, 
jak i Niemiecką Lutynią zna bardzo dobrze, 
gdyż tam praktykował jako lekarz kilka lat, 
ale nigdy Czecha tam nie znalazł, ani na le- 
karstwo. 

Następnie zgromadzeni zatwierdzili jednogło- 
śnie uchwałę strajku z dniem 15 marca 
b. r., zaznaczając w odnośnej rezolucyi: „W in- 
teresie spokoju w gminie i normalnego rozwoju 
stosunków, wzywamy Radę gminną po raz 
ostatni do spełnienia obowiązków wzglę- 
dem ludności polskiej*. 

Z okrzykiem „Precz z narodowym uciskiem!“ 
„Niech żyje publiczna polska szkoła ludowa“, 
rnszył olbrzymi, bo półtrzecia tysiąca osób li- 
czący pochód przed urząd gminny. Tutaj po 
przemówieniu dra Seidla i wezwaniu do spo- 
koju, rozeszli się wszyscy w ciszy, ale z głę- 
bokim żalem, do domów. 


Francuz o pruskiej polityce 


przeciw Polakom. 


p III. 

Wysłuchamy teraz przeciwników projektu 
ustawy: Mówią nam o odbudowaniu Polski. 
W Niemczech wszakże otwarcie opowiada się 
o przyłączeniu Holandyi, Belgii, prowineyj nad- 
bałtyckich rosyjskich i wogóle o zjednaniu 
wszystkich krajów, gdzie panuje język niemie- 
eki. To wszystko marzenia ') — to nie polityka 
praktyczna. Nikt nie myśli o oderwaniu marchii 
wschodniej od Prus. Szczególniejsza pedagogia 
chcieć zyskać wierność ludności zapomocą ustaw 
wyjątkowych. Czyśmy nie spełnili naszego obo- 
wiązku w r. 1866 i 1870? Bismarck oddał nam 
sprawiedliwość i podniósł w gorących słowach 
odwagę Polaków na polu bitwy *). Zarzut, że 
do rąk polskich przeszło 100.000 hkt. ziemi to 
zaszczyt dla nas — zamiast ganić, właściwszem 
byłoby wyzyskać naszą energię dła dobra Nie- 
miec. Jesteśmy ograniczeni wyłącznie na pracę, 
stanowiska urzędowe nam dostępne są nieliczne 
i drugorzędne. W istocie żałować należy napię- 
tych stosunków między Polakami a Niemcami — 
dawniej było inaczej — nie Polacy tu zawiniłi 
lecz„kulturkampf” i nieszczerość, nietakt funk- 
cyonaryuszów pruskich. Ten stan rzeczy jest 
dla Polaków przykry i ubołewamy nad nim 3) 

Przeciwnicy wywłaszczania w obu Izbach, po 
większej części albo obojętni albo wrodzy Po- 
lakom, popierali swe zapatrywania jak nastę- 
puje: Polacy są państwu niebezpieczni dlatego, 
że działają z nadzwyczajną energią, z patryo- 
tyzmem uznania godnym; gdyby Niemcy im w 
tej mierze dorównywali, wywłaszczenie byłoby 
zbędnem. Szkoła wyrobiła chłopa polskiego na 
jednostkę górującą ponad chłopem niemieckim: 
chłop polski włada dwoma językami — należa- 
łoby Polakom pozwolić mówić po polsku a skła- 
niać, iżby czuli się Prusakami. Środki propono- 
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1) Chrzanowski; 11 listopada 1907 w Parlamen- 
cie niem. 

2) Dziembowski: Izba deput. pruska 30 listop. 
1907 r. p 

8) Jażdzewski 27 listopada tamże. 
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Higieniczne paski 


Specyalne pasy brzuszne. 


EKSPEDYCYA KOBIECA. 


wane zaostrzą tylko radykalizm polski a za- 
trwożą jedynie wyjątkowo słabe i lojalne umy- 
sły '). Polak wywłaszczony osiądzie w miastach 
i tam zwaiczać będzie przemysłowca niemieckie- 
go *), 70.000 hektarów wywłaszczenia wzbogaci 
kieszeń polską o 90 milionów mk. Nie zdoła 
się wynarodowić 4 miliony mieszkańców i braknie 
na to miliardów. Jakież to zbrodnie Polacy po- 
pełnili? Byli zdrajcami ojczy”ny? Siłę asymi- 


lacyjną polską stwierdza fakt, że osadnicy ba-! 


warscy z 18 wieku zostali spolonizowani a spra- 
wił to „kulturkampf“ i administracya pruska. 
Jest wprost obrazą dla Niemca prawić, że 40 
milionów Niemców miałoby się obawiać 4-ech 
milionów Polaków. Polacy pracują tak jak Niem- 
cy — wspominają sobie o swej przeszłości, 
śpiewają pieśni polskie. Zarzuca się Polakom, 
że piszą ostro w gazetach *) Ani Polaka ani 
Niemca nie można obwiniać za to, że jakaś za- 
palona głowa pisze co chce w dziennikach. Po- 
lacy są obywatelami pruskimi, mają obowiązki, 
pełnią je — winni mieć i prawa). 
„Prawie wszyscy przeciwnicy ustawy wysilali 
się na wykazanie sprzeczności z konstytucyą. 
Hr. Oppersdort miał o tem 27 lutego 1908 zna- 
ną mowę w Izbie Panów. Rząd nie wiele zwa- 
żał na te argumenta, gdy partya narodowo-libe- 
ralna niepomna swych tradycyi zdawała się 
przyklaskiwać intencyi znanego przemówienia 
króla Fryderyka Wilhelma IV. w Sejmie roku 
1847: „Nie zezwolę, aby kartka papieru wdała 
się w pośrednictwo między Bogiem a mną iro- 
ściła sobie prawo kierowania mną jakoby dra- 
ga opatrzność*, Rząd urągając dalej logice po- 
litycznej powoływał się na „dobro publiczne*, 
które jak historya uczy, służyło także zawsze 
za pretekst do obalania tronów (!) „Drżyjmy o 
rozwój naszej monarchii boskiego pochodzenia,* 
mówił hr. Praschma 16 stycznia 1908 w Izbie 
posłów „widząc, że ustawa w mowie będąca 


podkłada minę pod najstarszą państwa podwali- j 


ne“. Minister finansów nie dopuszczał motywów 
politycznych, zastępującje narodowymi: 
„pojącie i racya polityczna“ obejmuje także 
stronę narodową, społeczną, wyznaniową i t. d. 
Wszakże jak się stosuja obecnie ustawy wyjąt- 
kowe z motywów narodowych, któż może prze- 
szkodzić w przyszłości uczynienia tego samego 
z motywów społecznych lub wyznaniowych np. 
wywłaszczamie żydów, którzy nabywają dobra 
ziemskie każdego dnia. 


1) Izba panów 30 stycznia 1908, burmistrz wro- 
cławski dr Bender. 

7) Tamże 30 styczuia hr. Tielle- Winkler. 

3) Izba deput. pruska 16 stycznia 1908 Keruth 
(wolnomyślny ). 

4) Tamże 30 Mstopada 1907 Wolff (wolno- 
myślny). 


2 obcych teatrów. 


(Nowa tragedya Hauptmanna p. t. „Gryżelda*, Jej pre- 
miery w Wiednia i Berlinie. — Sądy krytyków i publi- 
czności. — Premiera paryska p. t. „Obderowany*), 


Gerhard Hauptmann ma swoich zapalonych 
wielbicieli, swoją parafię, albo gminę, jak się wy- 
rażają Niemcy, ale ma także zjadliwych przeciw» 
ników, zwłaszcza w Berlinie. Okazało to się zno- 
wn z powodu pierwszego przedstawienia tragedyl 
jego p. te „Gryzelda* równocześnie na scenie Tea- 
tra nadwornego w Wiedniu i na scenie teatru im. 
Lessinga w Berlinie. Tragedyę swoją snuł Haupt- 
mann na tle znanej legendy średniowiecznej 6 mar- 
chese di Saluzzo, który poślubił wiejską dziewczy- 
nę i w sposób brutalny poddawał jej posłuszeń: 
stwo małżeńskie barbarzyńskim doświadczeniom. 
Zabiera swej żonie dwoje dzieci z kolebki, odpy- 
cha ją i wypędza napowrót do ojeowskiej chaty 
wiejskiej, ażeby rzekomo poślubić inną kobietę; 
wzywa ją następnie do zamku, ażeby tam podłogi 
myła i czyniła porządki na przyjęcie nowej pani. 
Po tych wszystkich wrogich doświadczeniach mar- 
chesu di Salazzo oświadcza Gryzeldzie, że chciał 
tylko wypróbować jej cnoty małżeńskie, że dzieci 
ich żyją, a on sam nie myśli się żenić, gdyż ko- 
cha swoją Gryzeldę, która wszystkie te próby zno- 
siła z przedziwnem poddaniem się. 

Tę legendę obrobił pierwszy genialny Boccaccio 
w swoim do dzisiejszego dnia słynnym „Dekame- 
ronie“, piętnając średniowieczne barbarzyństwo marł 
chesego di Saluzzo. Francuski autor Perrault obro- 
bił w XVII wieka tę legendę, z którą Chaucer za- 
znajomił Anglików. Niemiecki pisarz Halm oenał 
na tem tle płacziiwą historyę miłosną, aż wreszcie 
obecnie Hauptmann czyni Gryzeldę bohaterką swej 
pięcio-aktowej tragedyi. Włoski marchese di Sa- 
luzzo zmienił się w jego tragedyi na germańskie- 
go Ulryka, zaś Gryzelda została córką chłopa 
Helmbrechta. 

Wogóle Hartmann gruntownie przemienił, czy 
przerobił najważniejsze części składowe legendy. 
Część recenzentów ezyni mu z tego zarzuty, część 
zaś bierze stąd asumpt do pochwał. Recenzent pi- 
szący w „Neue Freje Presse“, powiada, że poeta 
ma na tem polu ogromną wolność, ale „nie wolno 
mu fałszować sagi, nie wolno typowych figur 
wprost przewracać na głowę. Wolno mu tworzyć 
i przetwarzać, ale nie burzyć. Coby powiedziano, 
gdyby Wagner Tannhausera zamiast z góry We- 
nery wywiódł z klasztoru bosych mnichów, albo 
Brunhildę przedstawił jako nerwową pannę?* Na- 
tomiast w dzienniku „Zwit* pisze inny recenzent: 
„Teraz Gerhart Hauptmann wziął się do tego 
przedmiotu, tchnął w niego nowe życie, z głębin 
barbarzyństwa dobył na poziom ludzkości i stwo- 
rzył szlachetny utwór. Jedno ze swoich najdojrza|- 
szych, najlepszych, najwykwintniejszych dzieł“. 


A znowu dla odmiany „Fremdenblatt* poświęcił 
premierze obszerny  feljeton, którego autor D. 
Hewesi w 300 wierszach natrząsa się z tragedyi 


Hauptmanna w sposób czasem dowcipny, ale cza- 
sem wielce nieznaczny, Hewesi powiada, że dla 
utworów tego rodzaju nadaje się nazwa  „spintis- 


mata neurologica“, a Gryvzeldę nazywa poprostu 
nidealną dziewką stajenną*. 

Jak przyjęła tę sztukę publiczność w Wiedniu 
a jak w Berlinie? Jak twierdzi „Neue Freie Pres- 
se“ o przyjęciu utworu Hartmanna przez publi- 
czność wiedeńską nie wiele można powiedzieć. „Na 
prawdziwe powodzenis sztuka ta nie mogła liczyć, 
Bardzo podobał się pierwszy skt. Następnie nastrój 
upadał po każdym obrazie. Smutny wieczór w grun- 
cie rzeczy. Ogarnia nas prawie melancholia na wi- 
dok poety, który stworzył wielkie rzeczy, a jeszcze 
większe obiecywał, a którego coraz więcej opuszcza 
siła poetycka, tak dalece, że nareszcie nasuwa się 
pytanie, czy usłyszymy jeszcze kiedykolwiek dzwięki 
tego zatopionego dzwonu*. Niezbyt dobre przyjęcie 
„Gryzeldy* stwierdza równie „Zeit“, ale winę 
przypisuje publiczności, która „prawie nic nie ro- 
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zumlała z tego dzieła”, Ci ludzie siedzieli i przyj- 
mowali wszystkie te głębokie, proste i prawdy 
pełne konflikty pomiędzy mężczyzną a kobietą 
z zupełną tępością, przyjmowali je jako przesadę 
jako egzaltawane bziki, jako zagadki“. Natomiast 
w Berlinie, jak stwierdza prasa tamtejsza, większość 
publiczności, złożona z wielbicieli Hauptmanna, 
oklaskiwała sztukę jego, głasząc gwizdanie przeci- 
wnej partyi. 

Niezwykła premiera odbyła się na scenie pary- 
skiego teatrn Antoine'a, gdzie pnbliczność ujrzała 
wreszcie sztukę prawie egzotyczną, gdyż osnutą 
na tle wiejskich stosunków Normandyi. Sztuka owa 
ma tytul „Obdarowany* („Le donataire*), au- 
torem za jej jest Leon Madart. Stary ojciec 
Madró nie ma bezpośrednich spadkobierców, zapi- 
suje więc swoje gospodarstwo dalekiemu krewnemu, 
który ma zdrowe ręce do pracy. Ale Madró zaczął 
korzystać z majątku w ten sposób, że urządzał w 
cichej chacie wesołe libacye, Stary rozmyśla nad 
cofnięciem zapisu, ale ustawa powiada, że byłoby 
to możliwem tylko wtedy, gdyby zapłsodawca zo- 
stał ojcem. Ale stary ojciec Madró liczy jaż 80 lat 
Życia. 

W tej operacyi przychodzi mu z pomocą adwo- 
kat pokątny, który wpadł na dobry pomysi. Młody 
Madrć uwiódł ubogą dziewczynę, a otrzymawszy 
majątek, opuścił ją, mimo że dziewczyna miała zo- 
stać matką. Jeżeli stary Madró ożeni się z ową 
dziewczyną i spodziewane dzlacię uzna za swoje, 
wtedy uzyska prawo cofnięcia zapisu na rzecz 
dziecka, jako prawnego spadkobiercę. Stary posyła 
po ową dziewczynę, sadza ją przy kominku jako 
gospodynię domu, a gdy młody Madrć przychodzi 
do domu z hulanki, otrzymuje legalne „consilium 
abeundi“. Sztuka jest dobrze zbudowana i posiada 
wartość literacką; to też miała rzeczywiste powo- 
dzenie. h.—je. 


LJ 
Kronika. 
Kraków, 9 marca 

Doroczne Walne Zgromadzenie |. Koła T. S. 
L. w Krakowie odbędzie się w poniedziałek dn. 
15 murca o godz. 6 popol w sali Towarzystwa 
technicznego, przy ul. Straszewskiego 1. 28. W ra- 
zie braku potrzebnego kompletu o tej porze, odbę: 
dzie się następne walne zgromadzenie Koła, w tym 
samym dniu i miejscu o godz. 5 m. 30 popołudniu, 
ważne zez względu na komplet. 

Wanualizm. Jeden z artystów malarzy pisze 
naw; 

Przy kościele św, Barbary w Krakowie jest 
kruchta, arcydzieło gotyckiego budownictwa XV 
wieku. Przepysane arkady strojne. są bogatą rze- 
źbą, zdobną w ornamentacye roślinne i figuraine. 
Nauka tak nasza, jak I niemiecka, łączy budowę 
tej kaplicy z nazwiskiem Wita Stwosza, polski 
stwoszowaki monografista, dyr. Felix Kopera Siwo- 


szówi ją przysądza. W prawej, trzeciej arkadzie ; 


tej kaplicy po prawej stronie dzzwi 
kościoła ów. Barbary, jest postać anioła, będącego 
wspornikiem łuku. Anioł ten, dłuta Wita Stwosza, 
trzyma oburącz godło państwa polskiego, fragment 
zaś ten jest jednym z najpiękniejszych, Jakie sią 
dochowały na tem stwoszowskim arcydziele. 

Otóż drzwi kościoła św. Barbary w niedawnych 
latach sprawione, otwierają się tak, że uderzają 
w prawe ramię anioła. Prawy rękaw stwoszo- 
wskiej figury jest skruszony, na drzwiach dębo- 
wych widać szczerbę powstałą z tej przyczyny, że 
się drzwi o rzeźbę ocierały. Rzeźba Stwosza wyśz- 
ezerbiła dębowe drzwi! Będzie się czem pochwaijić 
przed cudzoziemcami, którzy córaz częściej do Kra- 
kowa przyjeżdżaję, aby oglądać nasze wspaniałe 
pomniki sztuki. Nióć ma mowy o tem, żeby sytna- 
cya nie pozwalała na sprawienie takich drzwi, któ- 
reby rzeźby nie tykały. Owszem, jest tu dość miej- 
sca, aby sprawić wrota, nie naruszając budowy. 
Wystarczyłby wreszcie wbity w mur hak, któryby 
drzwi do szczerbania stwoszowskiej rzeźby nie do- 
puścił. 

Co na to Towarzystwo Miłośników miasta Kra- 
kowa ? 

IV koncert symfoniczny. W najbliższą nie- 
dzielę 14 bm. odbędzie się czwarty z popularnych 
symfonicznych koncertów, urządzanych przez dyrek- 
cgę koncertów krakowskich. Ze względu na przy- 
padające w tym roku stulecie Mendełssohna, pro- 
gram zawiera jego IV symfonię, t. zw. włoską. — 
Nadto odegrają połączone orkiestry 13 i 100 p. p. 
uwerturę do „Oberona“ Webera i Gretry'ego Suitę 
balerinę w obrobieniu orkiestrowem Mottla. Soli- 
stką wieczoru będzie pianistka p. Olga Drozdow= 
ska-Stolfowa, która odegra z orkiestrą koncert Boe- 
thovena Es-dur. Dyryguje dyr. J. N. Hock, Bilety 
można już nabywać w składzie fortepianów B. Ga- 
bryelskiej. 

0 szczegóły Jakóba Jasińskiego. Opracowując 
stadyum historyczne (które zostanie wydane nie- 
bawem) pod tytułem; „Jakób Jasiński, gone- 
ra} wojsk polskich“, zwracam sily na tej drodze 
z gorącą prośbą do osób, któreby posiadały jakieś 
wiadomości, przyczyniające się do oświetlenia pięk- 
nej postaci obrońcy-bohatera, o łaskawe nadesłanie 
mi ich pod moim adreson: Kraków, Rynek 17 
Stanisław Jasiński. 

Wykład inż. Libańskiego o katastrofie w 
Messynie odbędzie się jutro (we środę) o godz. 
4 i pół po poł. w Krakowie w sali Uniw. lu- 
dowego (Szewska 16). Jutro o godz. 7 wykład bę- 
dzie powtórzony w Podgórzu (w Doma robo- 
tniczym). Wykład będzie ilustrowany obrazami 
barwnemi, 

Odezwa ś. p. Drozdowicza. Ze sfer młodzieży 
uniwersyteckiej otrzymujemy następujące pismo: 

W papierach pozostałych po zmarłym 1 marca 
b. r. koledze Zrgmuncie Drozdowiczu, znaleźliśmy 
między materyułami do przygotowanej przez niego 
broszury o Towarzystwie Doma Zdrowia uczącej 
się miodzieży polskiej „Pomoc Bratnia“ w Zako- 
panem, następującą odezwę, napisaną w lutym 
b. r. w celu zapobiegania wieczorkom tanęcznym, 
urządzanym na rzecz kolegów, dotkniętych gru- 
źlicą. 

„400 koron najmniej uzyskujemy przez coroczną 
zabawę w Krakowie. 4 miesiące utrzymania chore- 
go kolegi w Domu Zdrowia. Wiele to bardzo. A je- 
dnak chcielibyśmy na zawsże skreślić tę karnawa- 
łową pozycyę. Myślą i czuciem jesteśmy przy cho- 
rych, gdy się męczą obawą 0 brak środków na le- 
czenie, widzimy icb, kiedy walczą ze śmiercią, 
znamy cmentarze zakopańskie. Gwałt zadawaliśmy 
sobie, wciągając w te wielkie zapasy młodego ży- 
cia z niemocą wesoło nuty zabaw. Wiemy, że wie- 
le instytucyj opiera swój byt na takich właśnie 
datkach.. I to wiemy, żó od brata-człowieka naj- 
łatwiej wyciągnąć grosz wtedy, gdy nie czuje na- 
wet, że daje, kiedy widzi tylko swój egoistyczny 
eel. Ale czujemy również, że nikt mie ośmieliłby 
się stosować systemu bezwolnej ofiary dla rzeczy 


Kraków, ulica Długa L. I8. 
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widących do| modlitwy, która odbędzie się staraniem Ligi pomo 
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macyę wybrano go po rag trzeci prezesem. Przez 
aklamacyę wybrano: Wierzbiekiogo pierwszym, a 
E Wintera drugim wiceprezesem, Bączewskiego 
chorążym i drahów Polakiewicza, Scneuringi i J. 
Do długiego szeregu wielkich i jasnych w naro- | Uhla członkami komisyl rewizyjnej, wreszcie dru- 
dzie naszym, których zabiła graźlica, dołączcie imio- | hów dra Kazrlika, Siemianowskiego i Sosińsziego 
na „swoich* zmarłych, których wyrwać chorobie | sędziemi honorowymi. Do wydziała wybrano dro- 
nie mogliście (a któż takich niema?) i dla pamię« | hów: Ciska, Chudobę, Grenika, Herberta, Kastore- 
ci ich dajcie nam w sposób dostojny w, co daliby- |go, Kozłowskiego. Pipesa, Popiołka, Windaka i Zub- 
ście przez wyłudzenie, aby uratować tych, Których |ka; na zastępców Warczewskiego i Kwezkę 
ocalić jeszcze można. I nie o zebranie jeszcze je- Co de sprawy budowy sokolni nie powzięto sta- 
dnej składki nam chudzi. nowczej uchwały, z powodn braku potrzebnych fun- 
My, młodzież, twórcy nowych form, chcemy zmie- | duszów. Że sprawą tą i konkretnemi wnioskami 
nić pojęcia życiowe, z lichego stanowiska pochle- | przyjdzie nowy wydział na walne zgromadzenie, 
biania samolubnym instynktom wznieść się na wy-| w tym celu zwołać się mające. 
żynę ofiary, podatku kolegów dla kolegów, zdro-| Z Bochni piszą nam: W dnia 7 marca odbyło 
wych dla chorych. Buntujemy się przeciwko oby-|się w Bochni doroczne zgromadzenie członków to- 
czajowi „dobroczynnej* zabawy. Znamy środki mło- | warzystwa wzajemnej pomocy „Rodzina“, W zgro- 
dzieży, wiemy, jak niewiele ona posiada, ale i to | madzeniu wzięło udział kilkudziesięciu członków 
wiemy, że wydaje ona setki na każdą zabawę. | Przedłożone za rok 1908 sprawozdtnie wykazuje, 
Zrzeknijcie się czegoś dla nas, dajcie nam wartość | że oddział bocheński liczył $4 członków, którzy na 
całą jakiejś przyjemności lub nawet potrzeby, Ma- frndusz stałej zapomogi wpłacili 28477 kor. 28 b., 
my prawo wymagać czegoś więcej, niż „okruchów“. jna fundusz stzpendyjny 738 kor. 30 h., na fundusz 
Potężne siły uczucia tkwią w ludziach, Naród nasz | pogrzebowy 903 K i na fundusz doraźnych zapo- 
zna momenty olbrzymich wzlotów. Młodzież polska | móg 3043 kor. 41 h. : Czterech członków pobiera 
nie jeden czyn uniesienia zapisała w swej histo- | rocznie stałą zapomogę w kwocie 1212 K 16 h, 
ryl. Dziś, my nderzamy w wielki ton obowiązku i|a sześciu członków otrzymało dla swych dzieci 
idef. Przez chwilę jedną wejdźcie sercem w naszą, | datki stypendyjne w kwocie 250 kor. 
w waszą sprawę, Odpowiedźcie!!,..* Do zarządu na rok bieżący wybrano: adw. dra 
Komitet czasowy grupy krakowskiej Towarzy- | Wcisłę, Józefa Kozłowskiego, dra B. Nodzyńsklego, 
rzystwa Domu Zdrowia „Bratnia Pomoc* młodzie- | Alojzego Letschera, Macieja Niewiadomskiego, Mi- 
ży polskiej w Zakopanem. Kraków, Batorego 1. 6|chała 'Tarczałowicza i adw. dra Kiernika. 
parter, Trzebinia 6 marca. (Z kroniki nieszczęśliwych 
Prosiwy wszystkie pisma polskie o łaskawe po-| wypadków). W nocy z czwartku na piątek powra- 
wtórzenie powyższej odezwy. cał do domu z jarmarku w Krzeszowicach wozem 
Z Resursy urzędniczej. W sobotę 13 bm. od-|zaprzężonym w parę płochliwych koni 36 lat liczą- 
będzie się pierwsze, inanguracyjne przedstawienie |cy Paweł Dulowski, mieszczanin z Chrzanowa. — 
amatorskie w bierzącym sezonie. Odegraną będzie | Gdy przejeżdżał przez podkop kołejowy w Trzebi- 
komedya w 4 aktach Al. hr. Fredry pt. „Zemsta|ni drogą w stronę Chrzanowa, konie spłoszyły się 
za mur graniczny“. Muzyka wojskowa 13 pp. Po- | nagle, przeięknione gwizdem przejeżdżającej loko- 
czątek punktualnie o godzinie 8 wieczór. Sprzedaż | motywy i rozerwawszy wóz, uniosły przednią część 
biletów u sekretarza Resursy już się rozpoczęła. biegnąc do Chrzanowa, Dułowski zaś wypadając z 
T. $. L. W tytule wczorajszej notatki o zało- | wozu, uderzył tak nieszczęśliwie głową w słup te- 
żeniu Kola T. S. L. w Krakowie zaszła pomyłka | legraficzny, że poniósł śmierć na miejscu. 
o tyle, że Koło to nie będzie nosiło nazwy „im. | Zaszły wypadek żywo komentowany jest wśród lu- 
Bernarda Goldmana*. dności, powstały nawet pogłoski, Że Ś. p. Dalowskt 
Z Eleuteryij. Walne zgromadzenie członków | padł ofiarą bandytów, którzy spodziewając się zdo- 
oddziału krakowskiego odbędzie się w niedzielę | bycia znacznej gotówki przy powravejącym z jar- 
14 bm. we włesnym lokalu ul. Zwierzyniecka 9|marku Dulowskim, zabili go, a konie dia zmyleni. 
z norządkiem dzionnym: 1. Zagajeniae (dr W. Le-|śladów spłoszyli. Pogłoski te jednak według veszel- 
wieki), 2. Odczytanie protokołu, 3. Sprawozdanie | kiego prawdopodobieństwa są nieuzasadnione. 
sekretarza, 4. Wybór członków zarząda l komisyi W piątek rano znowu około godz. pół do 6 sna- 
rewizyjnej, 5. Wnioski i interpelłacye. Początek o|leziono na torze kolejowym między Mrzeszowicami 
godzinie 6 wieczór, w razie braku kompletu o g.|a Trzebinią zwłoki z rozbitą głową i urwaną pra- 
61/4 z ważnością zapadłych uchwał. wą ręką robotnika z huty cyukowej w Młoszowej 
Jana Brzózki, Na miejsce wypadku przybyła zawia- 
z kraju. domione przez żandarmeryę komisya z ramienia są- 
Wystawa kościelna we Lwowie. 


du powiatowego w Chrzanowie celem zbadania przy- 
Protcktorat | czyny nieszczęśliwego wypudku. — Jak się zdaje, 
nad wystawą przemysłową z dziedziny budowy i|ć. p. Brzózka padł oflarą własaej nieostrożnosci. — 
urządzeń wewnętrznych kościołów, cerkwi i domów | Mianowicie idąc do roboty, z powodu ogromnych 
roztopów śnieżnych po drogach, wybrał sobie lep- 
cy przemysłowej od 29 maja do końca czerwca |szą drogę między dwoma torami kolejowemi i te 
b. r. w pałacu eztaki na wzgórzu stryjskiem, obję- |nie zauważywszy z powodu gęstej mgły, jaka pa- 
M kwięża arcybiskupi Bilczewski, Szeptycki I Teo-|nowaia, dwóch mijających się pociągów, zginął pod 
dorowiez. Nadchodzące z całego kraja coraz liczniej | kołami lokomotywy. 
zgłoszenia udziału zapowiadają, że wystawa będzie | Chrzanów, 8 marca. W dniu 7 bm. odbyła się 
prawdziwie pełnym obrazem rozległej dziedziny | w Sokole naszym uroczysta wieczornica ku czci 
przemysłowej, jaką obajmuje budowa i wewnętrzne | zasłużonego prezesa tutejszego gniazda dra Kazi- 
urządzenie kościołów i udowodni, że dotychczasowe | mierza Wojnarowskiego, jako w dniu jego imienin. 
wysyłanie olbrzymich sam, zwiaszcza przez niea-| Wieczornica zgromadziła znaczny zastęp pań i dru- 
świadomione warstwy luda wiejsziego za różnejhów z wszystkich sfer mieszksńców Chrzanowa, 
„ofiary“ dia kościołów, może Śmiało ustać na ko-| Toast na cześć solenizanta wygłosił ze zwykłą sgo- 
rzyść rcdzimego coraz kogatezego przemyału. Rzeż- | bie swadą wiceprezes dr Ularczak, Następnie toa- 
by w drzewia I kamienia, szaty kościelne, hafty i|stowali dr Smoleń na cześć duchowieństwa clrzą- 
bielizna, bronzy dewocyonalia itd, obrazy, organy, |nowskiego w ręce kapelana Sukoła ks, proboszcza 
dzwony itd., wszystkie te ważne gałęzie będą obfi- | Kamieńskiego. Druh Loewenfeld na cześć pań w 
cie zastąpione. ręce prezesowej Sokoła pani Wojnarowskiej, Ke. 
Dobry przykład. Piszą nam z Zakopansgo: 0O-| Kamieński na cześć sokoistwa chrzanowskiego w 
statnie wypadki walki kultnralpej na Slązku, 2a: |ręce prezesa, dr Ularczak powtórnie na cześć dru- 
powiedziany strejk polekich dzieci szkolnych w Pol-|ha Kazimierza Porawskiego, weterana z r. 1863. 
skiej Ostrawie, potrzeba otwarcia polskiej szkoły | W końcu druh Porawski wniósł toast kochajmy 
realnej i wreszcie niedawny wiec w Krakowie przy-|się. Podczas wieczornicy chór sokoli wykonał kilka. 
pomniały społeczeństwu Macierz szkolną cieszyń-|udatnych pieśni, a serdeczny i poważny nastrój 
ską, tę nejważniojszą fortunę nsszą ua kresach |panował podczas całej wieczornicy, która się prze- 
zachodnich, Echo tych wypadków odbiło się i zna- |ciągnęła do godz. 12 w nocy. 
łazło szmparyczny oddźwięk w Zakopanem. Stara-| Zakopane, 9 marca, (Stulecie Słowackiego). Wie 
niem delegata Macierzy i przy nczyńnem poparciu |czór uroczysty ku czci Juliusza Słowackieg: 
wybitnych osobistości, uchwaliło grono gości w pen-|na rzecz „Schroniska dla nauczycielek i nauczy 
syonacie „Liliana“ i w Zakładzie dr Chramca we-|ciell w Zakopanem“ naznaczono na dzień 15 bm. 
zwać właścicieli obu zakładów, aby na rachunkach | (poniedziałek) w salach „Morskiego Oka“. Jako re- 
tygodniowych nalepiano znaczki Macierzy po 10 h.|cytatorka poezyi Słowackiego weżmie w wieczorze 
i kwotę tę do rachunku wstawiano. Uchwała taka | udział artystka sceny krakowskiej, panna Helena 
oprawiona w rachunki i wywieszona w zakładzie | Arkawin. Pianista z Warszawy p. Zygmunt Chłn- 
stanowić będzie dokument obowiązujący wszystkich |ski, odegra cykl utworów Chopina i wielki poemat 
przyszłych gości. Za czyn ten obywatelski należy | symfoniczny w czterech częściach: „Święto gro- 
się gościom i właścicielom zakładów szczere uzna- |bów* Debussy'ego. Słowo wstępne wygłosi znany 
nie i wdzięczność — jeśli bowiem za tym przy: | literat p. Jan Pietrzycki. — Miłą pamiątką dla pu- 
kładem pójdą i inne pensyonaty w Zakopanem, |bliczności bedą programy artystyczne, wykonane 
w co wątpić nie należy, to stworzy się w tej no: |przez artystę-malarza p. Jana Skotnickiego. 
wej formie podatku nie tylko pokaźny lecz stały Stary Sącz. 7 marca. (Telefony galicyjskie). 
dochód dla Macierzy, a prócz tego podatek ten przy- |Od dwóch miesięcy posiada Stary Sącz, Jazowsko 
pominać bęezie ustawicznie społeczeństwu tę insty- |i Szczawnica, telefony. Bardzo ładnie ja urządzo- 
tncyę. Zwracamy się więc do wszystkich właści- |no, aparaty oddane do dyspozycyi aboneutom, lecz 
cięli pensyonatów i hoteli i ludzi dobrej woli, aby |o rozmowie nie ma dziś mowy. Może za pośred- 
przykład ten naśladowali. nictwem tych kilku słów, zdobędzie się nareszcie 
Tecn nowu sposób podatku jest nie tylko łat-|dyrekcya pocztowa otworzyć ruch telefoniczny. 
wym do ugruntowania i przeprowadzenia, bo jest] Gorlice, 7 marca. (Koncert), Dnia 5 b. m. od- 
w datkach tak minimalnych, że nawet i naj-|był się tutaj koncert p, Klary Czop-Umiaufowej. 
uboższa kieszeń go nie odczuje — ale przede- |Szczera wdzięczność należy się znakomitej pianist- 
wszystkiem posiada inny, głębszy charakter, niż|ce, że w swem artystycznem tournée nie pominęła 
jednorazowe datki lub składki. Zarząd Macierzy | naszego miasta. Z wysoce artystycznego a obfitego 
zamierza obecnie wydawać bloki rachunkowe dla | programu wybiło się na pierwsze miejsce w częśc. 
płatniczych po restauracyach i hotelach, na blan- | pierwszej wykonanie Bethowena zonaty Es-dur, 
kietach tych będzie odrazu wyciśnięty znaczek | Bacha „Gawot* i Haendla „Passacaglia*. Głębo- 
Macierzy dwuhalerzowy. Tą drogą, przy poparciu |kie odczucie i zrozumienie tych klasycznych, prze- 
właścicieli hoteli i restauracyj dałoby, się prze: | cudnej roboty utworów i inter.retacya ich z taką 
ważne sumy zebrać, Wszelkie zgłoszenia o na- | miarą artystyczną i wdziękiem, cechnje właśnie 
lepki (marki) Macierzy i bloczki płatnicze należy |grę p. Umłlaufowej. Drugą część programu wspeł- 
przesyłać do Zarządu głównego Macierzy szkolnej|niły utwory Onopina i nowszych kompozytorów. 
ks. Cieszyńskiego (Cleszyn dom narodowy). Rzęsiste, długotrwałe oklaski wywoływały etiudy 
Wieliczka, S marca. W sobotę dnia 6 bm. od-|i wspaniale odegrana Fantazya op. 49 Chopina, a 
było się walne zgromadzenie tutejszego „Sokoła* |w końcu śliczna „Pierette* Chaminady i Poldinie- 
przy udziale 44 członków. Ilość to mała na ogólną |go „Valse de Ićvantaii*. Był to jeden z nielicz- 
liczbę ezłonków 117. Podniósł to w swej przemo- | nych u nas prawdziwie artystycznie spędzonych 
wie prezes Aywas, wyrażając gorące życzenie, aby wieczorów, za który publiczność gorącemi oklaska- 
stosunki pod tym wzgiędem na lepsze się zmieniły. jmi dziękowała koncertantce. Spodziewać się należy, 
Przedstawił następnie działalność wydziału za rok | że sympatyczny krakowski instytut muzyczny, urzą- 
ubiegły, która pod każdym, a szczególnie pod wzglę:- | dzający poważne koncerty w miastach prowincyo- 
dem finansowym była nader dodatnia, bo wśród |nalnych, zechce i o nas stale pamiętać. 
nieszczególnych zresztą warunków, zdołano w roka) Telefon w Mogilanach. Dyrekcja poczt donosi: 
1908 (siedmnastym istnienia towarsystwa) powięk-| Dnia 20 b. m. oddaje się do użytku państwową sieć 
szyć majątek o pokaźną sume 1108 kor. 34 hal,; telefoniczną w Mogilanach, którą włączono do mię- 
ogólny majątek x końcem roku 1908 wynosi 7244 | dzymiastowej linii telefonicznej Kraków-Zakopane 
kor. 59 h. Na wniosek prezesa uchwalono nananie pomiędzy Krakowem a Myślenicami, 
i podziękowanie dla druha wieeprezesa i skarbnika Tarnopol, 8 marca. (O honoraryum 12.800 
Wierzbickiego, którzy sw% owocną pracą | zabie- | kor. — Piękny czyn.) Onegdaj zapadł wyrok w 
gami służył towarzystwu niejednokrotnie z usączerb- | sensacyjnym procesie spadkobierców š. p. dra Na- 
kiem dla swych prywatnych spraw, zarkiewicza Ludwika przeciw spadkobiercom £. p. 
Przed przystąpieniem do wyborów nowego wy-|ks. Jana Głębockiego z Czerwonogrodu o honora- 
działa, na wniosek druha (iska, prezesa Aywasa |ryum lekarskie 12.800 kor. Sąd tarnopolski uznał 
zamianowano członkiem honorowym i przez akla-| pretensyę spadkobierców á. p. dra Nazarkiewicza 


bliskich i drogich. Ozłowiek powinien mieć świa- 
domość swego dobrego eaynu wrzuconej w monecie. 
Twórczą moc budzi dopiero współczująca myśl. 
Takiej ofiary chcemy od was. 


Specyalne środki na porost włosów i do wytępiania 
łupieżu. Sport-Fluid, Eseneya Łopianowa. Woda 
hinowa, Baj-Rum ameryk. Woda ateńska, Lowaczin 
i wiele innych. Wysyłki na prowincyę odwrotną pocztą 2 razy dnia. 


Wtorek, 9 Marca 1909. 


za słuszną i przyznał im całe honorarvum. Świ 
kowie bowiem zeznali, że po śmierci ks. Jana q 
bockiego miano znaleść kilkanaście tysięcy w 
ladzie. Pieniądze te były zapewne przeznaczone" 
5. p. dra Nazarkiewicza za to, że tyle lat FR? 
ks, Głębockiego, Kwota ta nie przypadnie tato” 
ści spadkobiercom dra Nazarkiewicza. gdyż £ Na- 
zarkiewicz poczynił znaczniejsze legaty a cele 
humanitarne i narodowe. Siostry miłosiepqj: Które 
przegrały proces, prawdopodobnie wniosą”eFU'8 do 
wyższych instancyi. 

Niejaki Józef Muszyński, gespodarz 4 7AgTobeli 
koło Tarnopola, złożył na cele tarnop/okiego Koła 
T. 8. L. 100 kor. | 


Rz Z 


Ze śŚwiafā. <“ 


Z Pragi piszą nam; We środę 10 om. odegra- 
my zostanie dramat „Bagienko“ Bol Gorczyńskie- 
go na scenie „Intimniho diysdle* na Smiechowie 
pod Pragą, staraniem „Spolłu Slovanskych studen- 
tuy Unitas“, Autora <SPro£0no na przedstawienie 
di na cześć jego „dbędzi* się uczta po przedsta- 
wieniu, i 

Język pułkowy. Na podstawie rozporządzenia 
ministerstwa *9)ny, została uregulowana sprawa 
tak zwanego Języka pułkowego w niektórych od- 
„działach arxi w następujący sposób: 1 konna dy- 
wizya artyetyi ma język pułkowy czeski i polski, 
10 konns dywizya artyleryi polski i ruski, 11 
konna dęrizya artyleryi polski i ruski, 2 ciężka 
dywizya łanbic czeski, polski I ruski, podobnie jak 
3 ciężke dywizya haubic, wreszcie batalion artyle- 
Tyi forecznej nr 5 czeski i polski, 

Wyadek tramwajowy w Abbazyi. Z Abbazyi 
fiszą nam; W nocy 4 marca zdarzył się tu powa- 
ènr wypadek na kolei elektrycznej między dwor- 
en Abbazya-Matuglio a Voloscą. Dwa wozy pełne 
godróżnych ruszyły z dworca Abbazyi-Matuglio i 
x powodu zepsucia się hamulca pędziły w szalonym 
biegn po spadku, jaki na tej przestrzeni się znaj. 
duje, Po przebyciu dłuższej przestrzeni i wśród 
największego zamieszania między podróżnymi, w 
czasie którego konduktor i kilka osób wypadło, 
bądź wyskoczyło z pociągu, nastąpiło zderzenie, 
przy którem 12 osób zostało rannych, 
m 4 wozy silnie uszkodzone. Z Polaków jechali 
tym pociągiom bracia Leśniakowscy, z tych 
młodszy. Stanisław, ranny ciężko w głowę i rękę, 
gtarszy zaś odniósł kontuzyę na głowie. Szczęściem 
w nieszczęściu było to zderzenie, które spowodo- 
jwało zatrzymanie pociągu, inaczej bowiem zacho- 
dzito niebezpieczeństwo runięcia pociągu z prze- 
haści w morze, nad którem tor na dłuższej prze- 
strzeni prowadzi. 

Koszta wywozu śniegu. Z powodu ogromnego 
opadu śniegowego, który w Wiedniu rozpoczął się 
we czwartek popołudniu ubiegłego tygodnia i trwał 
przez cały następny dzień, zwrócił się tamtejszy 
dziennik „Neues Wiener Tagblatt* do magistratu, 
© daty co do kosztów usuwania i wywożenia śnie- 
gu, Odż wedle nrzędowych informacyj, w śródmie- 
ciu Wiednia pracowało w piątek 3.075, w sobotę 
zaś 2.905 robotników nad usuwaniem śniegu. Da- 
lej było w akeyi 460 kubów i 14 wielkich wozów, 
wreszcie w nocy z czwartku na piątek pracowało 
81 pługów śniegowych, w piątek 18. Przeciętna 
płaca dzienna robotnika wynosi 2 kor. 50 h. W ten 
sposób koszt usuwania i wywożenia śniegu wynosi 
w śródmieściu co najmniej 10.000 koron dziennie. 
W innych dzielnicach Wiednia koszta były mniej- 
sze, ponieważ nie można było dostać odpowiedniej 
liczby robotników, jednakże uwzględniwszy tę oko- 
liczność, trzebu wysokość wydatku na usunięcie 
kniega przez dwa dni, to jest czwartek i piątek, 
przyjąć ua 200.000 koron. Mimo to, jak zaznacza 
wymienione pismo, na ulicach Wiednia pozostały 
jeszcze znaczne masy śniegu. 

Jak widzimy z tego przedstawienia rzeczy, usu- 
wanie Śniegu jest bardzo poządane, ale niemniej 
kosztowne, 

Krwawy dramat rodzinny. W Salzburgu kapi- 
tan 41 pułkn artyleryi polowej, Józef Jakubitschek 
zastrzelił z rewolweru swoją żonę, a następnie so- 
wie odebrał życie. Motyw czynu jest nieznany, 

Katastrofa na festynie. Podczas festynu woj- 
kowego na rzecz ofiar trzęsienia ziemi we Wło- 
szech, wystrzeliło samowolnie działo. Pocisk zabił 
pewnego urzędnika bankowego, a syna jego zranił 
ciężko. 


Zmarli. 

Józef Knapik, maszynista drukarski, przeżyw- 
szy lat 36, zmarł w Krakowie. 

W Stocowej umarł w 74 roku życia gr.-kat. 
proboszcz ks. Cyryl Hamorak, b. poseł na Sejm. 


Uniwersytet ludowy im. A. Mickiewiczą. 

We wtorek 9 marca: p. Ant. Krupa: „Przemysł fer- 
mentacyjny*. $ 

Powszechne wykłady uniwersyteckje. 
(W auli I szkoły realnej przy ul, Studenckiej o 6 wiecz.) 

We wtorek 9 marca: dyr. Muz, nar. dr Feliks Kopera: 
„O Wawelu“. y , 

Repertoar Teatru miejskiego w Krakowie. 

We wtorek: „Inez de Coimbra“, 

We środę: „Małgorzatka*, 

We czwartek: „Car Samozwaniec“, 

w piątek: „Noc listopadowa”, 
„. Sobotę „W latarni“ dram. w 3 aktach Z, Wojci- 
Rzy * 

ę: „Moralność st 

W niedzielę: Norónótyć C AR 

W poniedziałek: „Romantyczni* i „Przyjaciel“, 

Repertoar teatru ludowego. - 

Wa wtorek: „Sposób na mężów” (wyst 54 » 
Żimajer i Zimajer-liapackiej). isa 

Z kalendarza. We wtorek 9 marca: Franciszki Rzym. 
wd.; we środe 10 marca: 40 męczen, i Makarego b. w.; 
we czwartek 11 marca: Konstantyna w. i Sofron. b. 

Wschód słońca 9 marca o godzinie 6 min. 08, zachód 
© g.5 m. 32; długość dnia 11 godzin min. 24, 

Zkrakowskiego obserwatoryum, Dnia 8 marca ter. 
> doszedł od — 3:6 do — 36 C; barometr wa- 
hał się. 

Dnia 9 marca o godzinie 7 rano stan barometru 740'6 
mm., termometru 3'4 C.; wiatr wschodni, 


B. Gabryelska, Krzysztofory, 
Kraków, Wynajmuje i sprzedaje pierw- 
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo- 
mie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych. 


z m = ch ZSO | o) 
i -a * TE = 
Wiadomości artystyczne, naukowe i literackie. 

— Pierwsze uczczenie rocznicy grunwal- 
dzkiej. Tygodnik illustrowany, podjął wydawnictwo 
wspaniałego premium, przeznaczonego, jako poda- 
runek jubileuszowy dla prenumeratorów tego naj. 
starszego w kraju pisma obrazkowego. Będzie to 
album kolorowych rycin, obrazujące tysiącletnią 
walkę drapieżnego żywiołu niemieckiego z Polską, 
walkę której punktami wytycznymi były: Psie pole, 


Nie drogie, a dobre 


Płowce, Grunwald, Hołdy pruskie, rugi, ucisk szkol- 
ny, wywłaszczenie. Twórcą tego albumu, który nie- 
wątpliwie stanie się cenną pamiątką drogiej sercu 
polskiemu rocznicy, będzie znakomity malarz, go 
dny spadkobiercą wielkiego ojca, Wojciech Kossak, 
ż którym firma Gebethmer i Wolff zawarła wła- 
śnie wczoraj ostateczną umowę. To pierwsze ucz- 
czenie rocznicy Grnutwaldu, wzbogaci nasz dorobek 
artystyczny i w sposób najgodniejszy upamiętni 
wielką chwilę przeszłości naszej, świadcząc, iż try- 
amfy polskiego miecza mają dziś swój odpowie- 
dnik w tryumfach polskiego ducha. 

— Z teatru Iwowskiego. Piszą nam ze Lwowa: 
Znany w Krakowie dramat Adama Krechowieckie- 
g0, „Syn królewski“ zyskał na pierwszem przed- 
stawienia ogólny aplauz. Wystawiano go z wielką 
starannością i w doborowej obsadzie. Postać króla 
odtworzył p. Wostrowski, Dobrówki p. Bednarze- 
wska. Artystka ta zdumiewała subtelną i piękną 
grą. P. Rotterowa grała znakomicie role Rychiezy. 
Inne role wykonali bez zarzutu pp. Hierowski, Ja- 
worski, Szobert i inni. ('ałość wogóle odegrano 
nader starannie i z wielkiem przejęciem. Sztuka 
ma zapewnione powodzenie. 


Uwięzienie bandytów. 


Dzisiaj sprawa uwięzienia bandytów zostających 
pod zarzutem napadu na pp. Grajowerów przed- 
stawia się jak następuje: 

Wszyscy czterej a to: Slęzak-Łata, Bejm, Słoń 
i Hemm wszelkiemi sposobami starają się ndowo- 
dnić swoją niewinność i starannie odwołują wszyst- 
ko, co tylko mogło im się wydawać, jako pier- 
wotne przyznanie się do napadu. Głównie więc, 
obronę swoją zasadzają na udowodnieniu „alibi“. 
to jednak zawodzi ich na każdym kroku. I tak 
powołali się na właścicielkę mieszkania przy ul. 
św. Jana 1. 30 Krzemieniową, gdzie mieszkali. 
Słoń, Hemm i Łata, na dowód, że w czasie, gdy 
dokonano napadu byll w mieszkaniu, tymczasem 
badana w policyi Krzemieniowa, oświadczyła sta- 
nowezo, że lokatorzy jej wyszli z mieszkania po 
południu, a wrócili xż w nocy. 

Tak samo wszelkie inne dowody ich „alibi* za- 
wiodły, a niezbitym dowodem ich winy jest sta- 
nowcze rozpoznanie bandytów jako tych, którzy 
napadli na Grajowerów, przez wszystkich skon- 
frontowanych z nimi świadków. W dalszym ciągu 
dochodzeń, policya stwiordziła niezbicie, że w na- 
padzie brał piąty spólnik, niejaki Michał Maje- 
wski, murarz z Klemensie w Królestwie Polskiem. 
Na Grajowera rzucił się, jak z dochodzeń wynika, 
albo Słoń, albo ów Majewski, do służącej Dannó- 
wny i szewca p. Flakowicza strzelał Ślęzak-Łata, 
a Bejm stał na ulicy na czatach. 

Majewski mieszkał rownież przy ulicy Kołłątaja 
w Podgórzu. 1. 7, tam gdzie Bejm, i w ich mle- 
szkaniu miały się odbywać narady nad planem ra- 
bunka. Majewski liczy lat 35, co do wyglądu jest 
tęgi, niskiego wzrostu, łysy, o wąskich, obwisłych 
blond wąsach. Majewski był właśnie w domu, gdy 
Slęzak-f'ata, uciekając przed pościgiem policyi, scho- 
wał się do miejsca ustępowego. Korzystając, że 
policya była zajęta poszukiwaniem Ślęzaka uciekł 
natychmiast z mieszkania i najprawdopodobniej 
natychmiast wyjechał z Krakowa. Dokąd wyjechał, 
nie wiadomo, policya krakowska domyśla się je- 
dnak, że albo uciekł za granicę pruską w kierun- 
ku Katowic, lub też przeszedł potajemnie granicę 
rosyjską, to też policya rozesłała zaraz we wszyst- 
kich kierunkach listy gończe telegraficzne i uwia- 
domienia telefoniczne. 

Zawiadomiono mianowicie wszystkie graniczne 
posterunki zandarmeryi na granicy pruskiej i ro- 
syjskiej, graniczne ekspozytury policyi, wreszcie 
urzęda policyjne pruskie. Równocześnie uwiadomio- 
no o zbiegnięciu Majewskiego ważniejsza miejsco- 
wości w Galicyi. Policya jest przeświadczona o 
winie Majewskiego dlatego, że żył on w bardzo 
bliskich stosunkach z uresztowanymi czterema ban- 
dytami i zawsze z nimi przestawał. Zresztą gdyby 
był bez winy, byłby tak nagle z Krakowa nie 
wyjeżdżał właśnie wtedy, gdy policya wpadła na 
trop jego towarzyszy. 

Między skonfiskowanemi papierami i listami, 
znalezionymi przez policyę przy bandytach, znaj- 
duje się charakterystyczny list, pisany przez żonę 
Słonia do niego. Żona czyni ma w nim wymówki, 
że tak długo nie pisał, a zarazem zabronił jej pi- 
sać do siebie, czem jej „bardzo serca zakrwawił*. 
„Nie pisałeś tak długo — pisze dalej — że my- 
ślałam, żeś pojechał tam, gdzie było trzęsienie zie- 
mi w Messynie, bo tam podobno potrzeba 10 ty- 
sięcy murarzy“. Słoń, jak wiadomo, jest z zawodu 
murarzem, Wreszcie żona kończy, żo „ma w Bogu 
nadzieję, że się wkrótce razem zobaczą“. Co do 
Słonia, to zdaje się, jest to także nazwisko fałszy 
we. Słoń używał także nazwiska Słonikowski. 

Podaną wiadomość przez niektóre dzienniki, ja- 
koby w związkn ze sprawą napadu na Grajowerów 
aresztowano bardzo wiele osób z Królestwa Pol- 
skiego, należy sprowadzić do prawdziwych rozmia- 
rów. Jeszcze w sobotę i w niedzielę przytrzymano 
kilkanaście indywiduów podejrzanych, w poszuki- 
waniu za sprawcami napadu. Część aresztowanych 
pochodzi rzeczywiście z Królestwa, dodać trzeba 
jednak, że wielu z aresztowanych już wypuszczo- 
no na wolność, a tylko zatrzymano jeszcze kilku, 
celem stwierdzenia tożsamości ich osób. Prawdą 
jest jelnak, że policya rozciągnęła nad niektóremi 
osobami z Królestwa zdwojoną kontrolę. * 

Co do kwestyi, czyją najwięcej zasługą jest, że 
groźni ci bandyci wpadli w ręce władz bezpieczeń- 
stwa, to zaznaczyć należy, że w wysokim stopniu 
przyczynił się do tego komisarz policyi, dr St. 
Styczeń. Mianowicie zaraz po napadzie, dr Sty- 
czeń, jako kierownik wydziału sanitarnego policji, 
udzielił najdokładniejszych wskazówek o napadzie 
i podał rysopisy bandytów we wszystkich lokalach 
publicznych, a w nocy w niedzielę, na pół godziny 
przed Ślęzakiem i Bejmem, był w lokala przy ulicy 
ów. Wawrzyńca, gdzie ponowił surowe polecenia 
dawania baczności na wszystkich podejrzanych 
„gości*. A 

Również podnieść należy energię i przytomność 
nmysłu kierownika ekspozytury policyi w Podgó- 
rzu starszego komisarza Krzyżanowskiego, który 
słysząc strzały na ulicy, zerwał się z pościeli i na 
pół ubrany, przypasawszy tylko szablę wybiegł na 
ulicę i z kilku policvantami rzucił się na miejsce 
krwawego starcia, po którem po uwięzieniu ban- 
dytów objął kierownictwo wstępnego śledztwa, u- 
wieńczonego natychmiastowem aresztowaniem dwóch 
dalszych spólników: Słonia i Hemma, 

Dzisiaj dla śledztwa będzie zdaje się dzień roz- 
trzygający, gdyż wieczór ma nastąpić konfronta- 
cya bandytów z pp. Grajowerami i Grajowerową. 


własnego wyrobu 
UBRANIA GOTOWE Trwalsze od wiedeńskich 


NOWA REFORMA. 


Dod $r0z4 Wojny. 


(Telegramy „N. Reformy“ z 9 marca.) 


Poważna syluacya. 


Berlin. „Toc. Anz.“ ogłasza rozmowę Z kie- 
rującym mężem stanu w urzędzie spraw zagra- 
nicznych w Wiedniu. Osobistość ta wyraziła 
przekonanie, że Austrya w sposób stanow- 


jezy, chociaż nprzejmy, odmówi ewentualnemn, 


ponownemu żądaniu przedłożenia konfliktu 
serbskiego konferencyi europejskiej, Sytuacyę 
uważa ten mąż stanu za bardzo poważną z po- 
wodu dwulicowej polityki rosyj- 
skiej i serbskiej. 

Austrya nie zgodzi się na żadne kompensaty 
ekonomiczne tak długo, dopóki Serbia nie zło- 
ży w Wiedniu uroczystego oświadczenia, iż 
chce powstrzymać zbrojenia i zrzeka 
się kompensat terytoryalnych. 


Bandy serbskie w Sandżaku. 


Kolonia. „Köln. Zrg* donosi z Saloniki: 

Urzędowe wiadomości z Sandżaku, wysła- 
ne do wiclkiego wezyra, stwierdzają wielkie 
wzburzenie panujące w Sandżaku z powodu 
zbrojeń serbskich na granicy. Podług krążącej 
pogłoski, jedna z band serbskich przekroczyła 
wczoraj granicę sandżacka. 


Niilovanowicz nspokaja. 


Frankfurt. Korespondent „Frankf. Ztg.* w 
Belgradzie miał wczoraj rozmowę z ministrem 
spraw zagranicznych Milovanowiczem, któ- 
ry oświadczył że pokój nie jest chwi- 
łowo zagrożony. Serbia nie chce przeszka- 
dzać akeyi mocarstw i dlatego pragnie obecnie 
uniknąć konfliktu. 

W dniu, w którym mocarstwa rozstrzygną, 
że sprawę Bośni i Hercegowiny uważać należy 
za załatwioną, Serbia także uzna że sprawa ta 
została dyplomatycznie załatwiona. 


Unia cłowa | Kkonilikt z Anstryą. 

Berlin. „Voss. Ztę* donosi, że jeżeli zbliżenie 
między Serbią a Bułgaryą unia cłowa mie- 
dzy temi państwami przyjdzie rzeczywiście do 
skutku, to w tukim razie nie ma widoków, 
aby Serbia dała korzystną odpowiedź na o- 
statnią notę austryacką. Pokojowe załatwienie 
konfliktu austryacko-serbskiego byłoby wtedy 
bardzo ntrudnione. 


Rady Rosyi. 


Paryż. „Petit Parisien* donosi z Peters- 
burga, jakoby wczoraj późną nocą Serbia, 
za poradą Rosyi, postanowiła ostatecznie zrzec 
się kompensat „terytoryalnych. 


Rosya się zbroi, 


Petersburg. Duma uchwaliła wczoraj w nocy 
40 milionów rubli na uzupełnienie zapa- 
sów wojenych, amunicyi, oraz 71/, miliona 
rubii na potrzeby floty bałtyckiej. 


Opinia angielska. 

Londyn. Niektóre dzienniki tutejsze wyrażają 
wprawdzie zdziwienie, dlaczego nota austryacka 
wystosowana została do Belgradu przed osta- 
teczną odpowiedzią Serbii na ostatnią notę ro- 
syjską, jednak widzą w postępowaniu gabinetu 
wiedeńskiego objaw chęci pokojowego za- 
łatwienia sporu. Co się tyczy oewarancyi nieza- 
wisłości, żądanej przez Serbię, sadzą, że byłoby 
to tylko wtedy możliwe, gdyby Serbia zrzekła 
się aspiracyj wielkoserbskich, wycofała się 
z wielkiej polityki i gdyby oświadczyła, że za- 
leży jej tylko na utrzymaniu dotychczasowego 
terytorynm. To mogłaby jej Europa za- 
gwarantować. 


Przewóz amunicyłl. 

Berlin. „Loc. Anzg.* donosi z Belgradu: 
Serbski poseł w Konstantynopolu otrzymał po- 
lęcenie, aby wszelkiemi Środkami starał się u 
Porty o pozwolenie na przewóz przez teryto- 
ryum tureckie materyałów wojennych, 
przeznaczonych dla Serbii. Serbska armia bo- 
wiem do końca marca musi być gotowa 
do wojny. 

Konstantynopol. Prasa tutejsza pochwala 
postępowanie wielkiego wezyra, który zaka- 
zał przewozu materyału wojennego, przezna- 
czonego dla Serbii, przez terytoryam tureckie. 


Rifaat pasza. 

Berlin. „Loc. Anz.* donosi.z Konstanty- 
nopola, że turecki minister spraw zagranicz- 
nych Rifaat pasza przedłużył swój pobyt 
w Petersburgu dla ostatecznego załatwienia 
sprawy bułgarskiej. 


Szpiegostwo. 

Belgrad. Oprócz majora Jankowicza are- 
sztowanego za szpiegostwo, aresztowano po d- 
danego austryackiego Karola Miil- 
lera i skompromitowanych w tej aferze czte- 
rech oficerów. 


= Tolooniezne À telegraficzne 
widomości „Nowej Reformy" 


z dnia 9 marca. 


Nominacya Szefa rządu w Bośni. 


Wiedeń. Cesarz zamianował komendanta obro- 
ny krajowej w Zadarze Vareszanina, ko- 
mendantem XV korpusu w Serajewie i sze- 
jem rządu w Bośni i Hercogowinie. 


Romferencya m Bienertha. 

Wiedeń. Na konierencyi przywódców niemie- 
ckich u bar Bienertha, minister skarbu Bi- 
liński oświadczył, że wydanie bonów kaso- 
wych, bez poprzedniego zezwolenia parlamentu, 
nie narusza praw parlamentu. Rząd bowiem 
upoważniony jest do wydania renty za 300 mi- 
lionów koron, obecne zaś wydanie bonów, jest 
zaliczką na przyszłą emisyę rent. 


Ant.militaryzm. 


Praga. Przeciw Rydlowi. redaktorowi je- 
dnego z pism czesko-radykalnych. wdrożono 
Śledztwo o zbrodnię podburzania żołnie- 
rzy do nieposłuszeństwa. Rydlowi 2a- 
rzucono, że na jednem zgromadzeniu, wezwał 
czeskich rezerwistów, aby w danym wypadku 
odmówili posłuszeństwa. 


tylko 


Przesilenie na Wąyrzech. 


Budapeszt. Na wczorajszej konferencyi par: 
tyi niezawisłości odczytano pismo chorego mi- 
nistra handlu Kossutha, w którem oświadcza 
on, że w obecnej chwili tylko bank karte- 
lowy jest wskazany. Na konferencji przyjęto 
jednomyślnie rezolucyę, wyrażającą Kossuthowi 
zaufanie. Uchwalono referatu komisyi ban- 
kowej przed ukończeniem rokowań z Austryą 
nie przedkładać sejmowi. W końcn uchwalono 
też Justhowi jednomyślnie votum ufności. 

Budapeszt. Dzienniki wyrażają przekonanie, 
że przez wczorajszą konferencyę partyi nieza- 
wisłości sytuacya nie wiele się zmieniła i prze- 
silenie zostało tylko odroczone. Na 
konferencyi tej bowiem wyrażono zanfanie za- 
równo Kossnthowi, jak i jego największemu an- 
tagoniście .Tusthowi, a pogodzenie stanowisk 
obu tych polityków jest wykluczone. 


Dnma przeciw zarządzeniom 
wyjątkowym. 

Petersburg. W Dumie toczyły się w dalszym 
ciągu obrady nad budżetem ministerstwa 
spraw wewnętrznych. 

Socyaliści i trudowniey proponują 
odrzucenie budżetu, gdyż ministerstwo środ- 
ków tych używa wyłącznie na budowę wię: 
mień, utrzymanie policyi i utrzymanie stanu 
wyjątkowego. 

Kadeci oświadczyli, że polityka minister- 
stwa spraw wewn. stoi na tem stanowisku, że 
potrzebne jest tylko stosowanie brutalnej sity, 
podczas gdy tylko przez utrzymywanie ścisle 
ustawowego porządku spokój może być zacho- 
wany. 

Mowcy centrum oświadczyli, że stan wy- 
jątkowy powinien być stosowany tylko w wy- 
jątkowych razach. Jeżeli zaś staje się normą, 
to mija się z celem i demoralizaje ludność. 
W administracyi muszą być także wolnomyślne 
zasady przeprowadzone. Duma musi ze swego 
prawa zrobić użytek i ze swej trybuny powie- 
dzieć o tem słowa prawdy. 

Październikowcy oświadczyli się prze- 
ciw ciągłemu trwaniu stanu wyjątkowego w 
dotychczasowych rozmiarach. Umiarkowana pra- 
wiea uważa stan wyjątkowy za potrzebny pod- 
czas zamieszek, ale za nieodpowiedni Środek 
w spokojnych czasach i wyraża nadzieję, że 
wyjątkowe zarządzenia będą złagodzone. 


Demonstracye przed parlsmentem. 


Ateny. Ateńska Ag. tel. zaprzecza wiadomo- 
ści pism zagramicznych o wielkich demon: 
stracyach przed parlamentem i twierdzi, że cho- 
dziło tylko o nieznaczne zajścia. Gabinet 
zresztą rozporządza większością w Izbie. 


Rewolucya w Perzyi. 

Tebris. (Pet. Ag. tel). Wczoraj przeszli jeźdź- 
cy Satar-hana do ataku. Rewolucyoniści nie 
mogli szybko zebrać większych sił i musieli u- 
stąpić z sześciu ulic miasta. Jeźdźcy sza- 
cha zrabowali i podpalili domy. Gdy 
rewolucyoniści po jednej godzinie otrzymali wy- 
datne posiłki, zmusili wojska szacha do 
ustąpienia i zabrali kilku żołnierzy do nie- 
woli. 


a m 
Po zamknięciu numeru. 
Kraków, 9 marca. 

Posiedzenie Rady miejskiej, poświęcone bud- 
żetowi na rok 1909, odbędzie się we czwartek 
dnia ll b m. i w soboię dnia 13 b. m. o godz. 
5 po południu, d 

Sprawy miejskie. Wczoraj odbyło się piorwsze 
posiedzenie nowo wybranej komisyi aprowizacyj- 
nej Rady miasta pod przewodnictwem prezydenta 
dra Lea. Na wstępie wybrano dwóch zastępców 
przewodniczącego r. m. Beringera i Dębickiego. — 
Równocześnie dokonano wyboru subkomiteta dla 
miejskiego składu węgła: do subkomitetu wybrano 
r. m. Beringera jako przewodniczącego, oraz r. m. 
Drozdowskiego, dr Rafała Landaua, Miedniaka, dr 
Ponikłę, Rittermanna, Schmelkesa, Schwarza i dra 
M. Starzawskiego. Wybór podkomitetu dla spraw 
mieszkaniowych odroczono do jednego z najbliż; 
szych posiedzeń. 

Przeciw drożyżnie wędlin. Na wczoraj odby- 
tem posiedzeniu komisyi aprowizacyjnej Rady mia- 
sta, wywiązała się dłuższa dyskusya nad sprawo- 
zdaniem miejskiego biura aprowizacyjnego o osta- 
tniem podwyższeniu cen wędlin w Krakowie, na 
podstawie zebranych i przedstawionych komisyi, 
przez magistrat, cen nierogacizny na targu w Kra- 
kowie i innych targach krajowych. 

Na podstawie wysłuchanego sprawozdania, komi- 
sya nabrała przekonania, że ostatnie podwyż- 
szenle cen przez masarzy krakowskich było 
nieuzasadnione. Po wyczerpującej dyskusyi 
uchwalono zgodnie z wnioskiem magistratu, 1) wdro- 
żyć rokowania z tutejszymi masarzami. celem obni- 
żenia cen do poprzedniego stanu: 2) upoważnienie 
magistratu, aby przez dostarczenie tanich lokalów 
ułatwił zorganizowanym spółkom spożywczym, sprze- 
daż dla członków tanich wędlin sprowadza- 
nych z prowincyi; 3) podać do publicznej wiado- 
mości sprawozdanie magistratu o podwyższeniu cen 
wędlin. 

Wkońcu przekazano magistratowi do rozpatrzenia 
wniosek r. m. dra Starzewskiego w sprawie 
zorganizowania w Krakowie na wielką 
skalę fabryki masarskiej, oraz wniosek 
r. m. Jarry w sprawie założenia hodowli królików 
celem spraedawania taniego mięsa dla uboższej lu- 
dności. 

Jak wynika z powyższego sprawozdania, gmina 
na razie podjęła energiczniejszą akcyę przeciw u- 
stawicznemn podrożania wędlin przez krakowskich 
masarzy, oświadczając zupełnie oficyalnie, że po- 
drożenie ostatnie było nieuzasadnione. 

Z wniosków, powziętych na wczorajszej komisyi, 
aprowizacyjnej, za najważniejsze uważamy założe- 
mie przez zorganizowane spółki tanich masarń i 
wędlinami, sprowadzanemi z prowincył. 

Z Warszawy. (Stan rzeczy w uniwersytęcie. — 
Dwudziestu prowokaterów, —- Aresztowanie dra 
Mleczko. — Upadek pisma rosyjskiego. — Bandy- 
tyzm podmiejski. — Parafle maryawiekie). 

— Po sobotnich zajściach, przez cały dzień 
wczorajszy gmach uuiwersytewu obstawieno silnie 
poliecvą. Przy bramie czawa 6 pomocników komi- 
sarzy i pluton żandarmów, Strażnicy policyi konnej 
patrolują w okolicy gmachu, wszędzie w pobliżu 
rozstawione są gęste posterunki policyjne. Na wy- 
kłady zgłosiło się około 100 studentów. Odbyli oni 
zebranie w jednej z sal, którego im ani zwierzch- 
ność uniwersytecka ani władze policyjne nie wzbra- 
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niały. Po zebraniu studenci rozeszli się. Uniwersy- 
tet jest czynny, Wśród studentów panuje przeko- 
nanie. iż nastąpi zamknięcie go na czas dłuższy. 

— Zagianiczne gazety żydowskie wydrukowały 
spis 20-tu prowokatorów, którzy brali udział w ży- 
dowskim ruchu robotniczym, a jednocześnie wyda- 
wali „ochranom* w różnych miastach mnóstwo 
działaczów z „Bundu“ w latach 1906 — 1907. 
Jeden z tych prowokatorów zorganizował nawet 
swą robotę prowokacyjną przy niewycnhodzącym juž 
obecnie organie codziennym żydowskim, sprzyjają- 
cym „Bundowi*, p. t. „WVolks-Zeitung*. gdzie ów 
prowokator był stałym członkiem redakcyi. Po- 
przednio prowokator ten pracował w Warszawie 
jako jeden z największych bundvstów: pseudonim 
partyjny miał „Pakin*. 

— W mieszkaniu swem, przy ulicy Szpitalnej 
nr 12, aresztowany został w sobotę przez agentów 
ochrany dr Mleczko. Wraz z doktorem aresztowany 
został również i jego lokaj i 

— „Gołos Warszawy“, gazeta rosyjska, wyda 
wana od pewnego czasu w Warszawie. wychodzić 
zaprzestała. Upadek tego pisma nastąpił z braku 
czytelników. 

— We wsi Czerniakowie do mieszkania Józefy 
Swiderskiej, wdarło się 7 nieznanych bandytów, 
którzy związali właścicielkę mieszkania, synów jej 
Stanisława i Jana oraz córkę Apolonię, a także 
sublokatora Józefa Ślwińskiego i Józefa Pawlaka 
Bandyci zaczeli torturować powiązanych, dowie- 
dziawszy sią gdzie są pieniądze, zabrali 250 rb, 
poczem zbiegli, 

— Dzisiejszy „Warsz, Dniewnik* w dziale urzę- 
dowym ogłasza, iż ministeryum spraw wewnętrz 
nych zatwierdziło ustawy 36 parafij maryawickich 
w kraju. 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński. 
OOBE | 


NADESŁANE. 


(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcyj). 


środek krem tworzący. 


Głównym warunkiem takiego środka jest to, 
żeby go ustrój łatwo przyjmował. żołądkowi wy- 
chodził na dobre i wpływał korzystnie na ape- 
tyt i trawienie. Bardzo wielka ilość tak zwa- 
nych środków krew tworzących, posiada tę wia- 
ściwość, ż9 wywołuje zaburzenia w żołądku i 
jelitach i przez to nie pomagają, lecz raczej 
szkodzą. Inaczej jest z ferromanganiną, w któ- 
rej mamy środek, posiadający tę wybitną wła: 
gność. że zarazem tworzy krew i korzystnie 
wpływa na trawienie, Tylko środek posiadający 
te własności, można nazwać środkiem istotnie 
krew tworzącym. 

Za 3%50 K można dostać flaszkę ferromanga- 
niny w aptece pod „złotym słoniem*, w aptece 
„pod tygrysem*, w aptece „pod lwem“, w apte- 
ce pod „białym orłem, Rynek linia A-B. 1069 


Terromanganin (ie, Managagge 3, Wiedeń L 


Eugenin Amster 
Lyśmunt Qiener 


zaręczeni. 
Prądnik Czerwony 


Kraków. 
Tak Giczalku — teraz możemy wyniszyć! 


Ubranie nie za ciepłe, nie za lekkie, Faya 
prawdziwa Sodeńska pastylka mineralna w 
ustach, tuzin w kieszeni — teraz może juź 
wicher marcowy porządnie dąć, nie Qi nie 
zaszkodzi. Ba, gdybyśmy nie mieli Faya 
prawdziwych Sodeńskich! Nasz zapas jest 
zresztą wyczerpany i jeśli masz ochotę, 
przynieś też z apteki lab drogervi kilka pu- 
detek. Pudełko kosztuja przecież tviku 1:25 
kor., uważaj jednak, nie otrzymał 
jakiego naśladownictwa. 614 12 


Generalne zastępstwo na Anstrvcę-Węgry: W. Th. 
(iuntzert. Wiedeń, VI/I, Grosse Neugasse 17. 


O 
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© 00 


B. asystent kliniki chorób wewnętrznych U. J 


Dr Kazimierz Flis 
po odbyciu w Wiedniu, Halli i Kolonii specyalnych 
studyów 


w zakresie chorób żołądka i kiszek 


ordynuje od godz. 3—5 po poładniu 


Kraków, Szewska 27. 1360 7 10 
Dr Władysław Cygja 
otworzył 1711 3 


KANCELARYĄ ADWOKACKA W BRZESKU. 
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Skład główny: Kraków, ulica Grodzka, 48. 
1762 1 20 


a ZZ ———A 


Kursa telegraficzne. 

Wiedeń, 9 marca. (Giełda poładniowa.) 

Marki 1165:98, Renta majowa 9430. Renta koronowa 
węgierska 91-30. Akaye anstr, zakł, kred. 625 75, Akcye 
węg. zakł, kred, 729—. Akcye Anglobanka 294*—, Akcye 
Umionoanka 53450. Akcye Bankverainu 519"—, Akoye Län- 
darbanka 435—. Akcye kolei państwowych 67250, Lom- 
bardy 10250. Akcje kolei Elbethat 618'15, Akcye fabryki 
broni 345—. Akcye tytomiowe 33%—, Alpinr 629— 
Rima-Muranyi 521*—, Akoye praskiego Tow. żelaznego 
9445, Losy tureckie 183:50, Ruble 25250, i 

Usposobienie: spokojne. 

Berlin, 9 marca. (Giełda poranna... 4 

Akcye kredytowe 198'—, Tow dyskontowe 187'—. 

Usposobienie: ciche. 


Giełda zbożowa. 


Budapeszt, 9 marca. Pszenica na kwiecień 14:73 de 
13:74; pszenica na maj 1556, pszenica na październik 
11'41 do 11:42; żyto ma kwiecień 1057 do 10:58; żyto 
na październik 960 da %6l; owies na kwiecień 8'86 
do 8'87; owies na październik 755 do 756; kukary- 
dza na maj 7'70 do 7'71; rzepak na sierpień 14:40 
14:50. Wszystko za 50 kg. NŚ 

Oferty mierne, chęć kupna mierna. usposobienie utrzy- 
mane, piękna. 


w Związku katolickich krawców 
Kraków, Floryańska 7. (Tuż przy Rynku). Lwów plae Halicki 7. 


Nr. 110. NOWA REF 


Towarzystwo Stolirzy © Kolonryi Zebrzydowskiej 


zarejestrowane z ograniczoną poręką. 
Meble z drzewa suszonego w Buszarniach parowych. 


Wyroby krajowe i własne. 


Piotzywka angielskie 


Gensum Cakes większe, paczka pocztowa w kar- 
tonio tekturowym, brutto 6 kilo zawiera około 
1200 sztuk 


koron 5'50, 
sprzedując 3 sztuki za 2 bal., zyskuje się 457/,. 
Mixed Cakes mniejsze, paczka pocztowa w kar- 


tonie tekturowym, brutto 5 kilo zawiera około 
2000 sztuk 1343 6 12 


koron 6—, 
sprzedając © sztuk za 2 hal., zyskuje się 40"/,. 
Pieczywka nie ustępnją co do jakości nalepszym 
angielskim wyrobom, nie ulegają zepsuciu na- 
wot przez długi czas, są w różnych formatach, 
są bardzo pokupna. 
Wysyłka tylko dla odsprzedających opłacona 
de każdej stacyi pocztowej za zaliczką. 


przylegająca suknia 


„DIRECTOIREĆ 


Do uzyskania w tej sukni skończenie dobrej 
figury, niezbędnym jest dobrze leżący 


„MOniet-DiIeCI(IIE" 


który jedynie nabyć można u firmy 


Hermann Piesen 


specyalista gorsetów. 
Kraków Lwów 
ul. Grodzka +. ul. Jagiellońska 7. 
Największy wybór najnowszych modełów 
paryskich — 0. P. a la Sirene. 
specyalno<Ć 
Opaska „La Nea* i gorset „Le Neos“ prof. 


Dra Fr. Glenarda w Paryżu. 
1689 2 26 


Parowa fabryka ciast i cukrów 


STANISŁAW GURGUL 


ces. król. dostawca Dworu 
w Jarosławiu. 


11,: r . Pr 
Lai do przyierzania staników 
do konfekcyi i do użytku prywatnego 
w każdej potrzebnej objętości, w najno- 
wszej, bardzo pięknej formie poleca 
A. Ramharier's Nachf. 
PETER PEHAM 
&10 20 30 Bósten-Atelier 
Wien, I., Goldschmiedgaxzse 10. 
Niastr. cennik „S“ za darmo, opłacony. 


Ogłoszenie. 


Zwierzchność gminna w Kozach odda 
w drodze publicznej rozprawy ofertowej 
wykonanie budynku rzeźni, przedsiębior- 
$y uprawnionemu do wykonywania prze- 
mysłu budowlanego. 

Suma kosztorysowa robót w przed- 
aiębiorstwo oddać się mających wynosi 
1079 kor. 80 hal. 

Plany, kosztorysy i warunki budowy 
przejrzeć można w kancełaryi Urzędu 
gm. w godzinach urzędowych. 

Do ofert dołączone być ma wadyum 
w gotówce lub papierach wartościowych 
wysokości 5%/, od ceny oferowanej. 

Ostatni termin do składania ofert || 
upływa dnia 24 marca b. r. o go- 
dzinie 12 w południe, o której to go- 
dzinie nastąpi komisyonalne otwarcie 


falIOWNELLE p 
„eu gan 
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STROP ŻELAZNO-BETONOWY 


patentu inżyniera KIEFERA 


Franciszek LULINNI, Kraków Zwierzyniec. 


LLYTY PORTE 


Składa się z pustych płyt betonowych o wym. 50500 cm wzmo- 
cenionych siatką druciana, złączonych belkami Żelazno-hetono= 


tychże «wemi, niewidocznemi od spodu stropu. 1428 5 16 
Zwierzchność gminna w Kozach. Zalety tego sysiemu: 
J. Byrski 1. Wykonalny dla wszelkich rozpiętości bez podciągów, 
1737 1 2 naczelnik gminny. 2. Wielka wytrzymałość przy małej wysokości konstrukcyj, 


3. Zupełnie ogniotrwały i nieprzepuszczający głosu, 
4. Oszczędność na grubości i wysokości murów oraz rnsztowaniu, 
5. Najtańszy i najłatwiejszy w wykonaniu nawet w starych budynkach. 


Posiadam również na składzie wszelkie wyroby betonowe, jako 
to: rury i rynny w różnych rozmiarach, kręgi studzienne, posadzki ce- 


mentowe nadzwyczaj trwałe, w bardzo pięknych deseniach zastępujące 
w zupełności płytki kamionkowe, dyle betonowe, zastepujące dotychcza- | 


sowe dyle gipsowe, posadzki kamienne Terazzo-grunito, posadzki „Hol- 
zit“, schody terazzowe na podmurowaniu i wolnowiszące, płyty chodni- 
kowe i wszelkie w zakres wyrobów betonowych wchodzące artykuły. 


Katalog, opis wykonania i kosztorysy na żądanie gratis. 


rowego. Bliższych intormacyj Franciszek ZULIAKI, Kraków-Zwierzyniec. 
udzieli właściciel dóbr Woj- 
ciech Krawczyk, Sucha, poczta e 


Nagyczerteś, Wegry. 10512|Precz z mamkami! „. 


„NUTRECIA” 


jedyny Zakład dla Galicyi i Bukowiny wyrobu mleka dla niemowląt i dzieci lekarza gminnego 
Dr Fr. Fruchtmana, Lwów, Zniesienie, Tel. 1229 według systemu prof. Dra Backhansa wyrabia 
mleko zastępujące skutecznie mleko matki. Główne składy Droguerya J. Fruchtmama, Lwów, 


DUD koron 


w 10 latach gwarantuję każ- 
demu, kto przystąpi z udzia- 
łem 10.000 koron, teraz- do 
1100 morgów ślicznego, 150 lat 
mającego lasu i tartaku pa- 


Zarząd pasieki 


A. kiafńgkiego w Jezjerzanach 


ad Czortków wysyła w 5-kilowych blaszankach, 
wszystko opłatnie, prawdziwy miód lipcowy 
w cenis 7 K 50 h, a wyborny miód lipcowy 
w cenie 8 K. Wysyła również miody pitne, 
wyszczególnione na kilka wystawach, a to sto- 
łowy kasztelański. królewski i miody pitne o- 
wocowe jak Borówczak, Maliniak, Dereniak, 
Wiśniak, Winogroniak, Ożyniak itd. w 5-kilo- 
wych blaszankach, wszystko opłatnie, w cenach 
od 6 K 40 h do 6 K 80 h. Cenniki na 
łądanie franko. 314 13 20 


Marmolndn! 


Już się rozpoczął sezon świeżych marmolad 
z tegorocznych owoców, i wysyłamy 


1128 5 18 


Kazimierzowska L1 i we wszystkich aptekach i droguerynch. Zakład dostarcza też Kefiru, Ku- 
mysu i mleka świeżego. Dostawa własnymi wozami do domu bezpłatnie. Prospekty na żądanie, 


Córki wynalazcy 


eM wynalazoy __ Błyszczące, wspaniałe WłOSY 
DieTóchtar dzErfinderz są zaletą ciała, która każe zapomnieć o niejednej 


innej wadzie. Bez pięknych włosów niema zupełnej 

piękności, z pięknemi włosami niema bezwarunkowej 
brzydoty. 

Nie każdy błąd piękności da się naprawić, włosy atoli 

przez należyte postąpienie dadzą sie zawsze upiększyć, 

Do tego należy w pierwszym rzędzie niezmierna czy- 

stość i zastalenie naturalnej ilości tłuszczu. Jeżeli 


ko 3 włosy są z natury tłaste, lepkie, to trzeba ograniczyć 
moreg GTO ETN u wydzielanie się tłuszczu; jeżeli zaś włosy są suche, 
malinową .. . ..... K 750 N twarde i kruche, to musi się im dostarczyć w umiar- 
wiśniową . . ...... K'8— m kowanej ilości tłuszczu obojętnego, najdosładniej roz- 
jahłkową . . .. ... . K 550 FT dzielonego. Przez to zapobiega się wypadaniu włosów 
mełanż .........K5—j| 7 i pobudza się je do rośuięcia. 


Miękkie jak jedwab i suche w dotknięciu 
muszą być włosy i błyszczeć! Najlepszym środkiem 
do osiągnięcia tego jest nasza przeszło od lat 21 za 

taką uznana 204 7 9 


prawdziwa peruwiańska woda taninowa, 


ALON" WT którą wyrabiamy w dwu rozmaitych złożeniach, nieco 
zaperfumowanych, zielone opakowanie jz tłuszczem) na suche, łamliwe włosy, i czer- 
wone (bez tłuszczu) na włosy tłaste. Dostać możną w każdym lepszym handlu za 
K 250 i K 6. Nie puszcza i nie wala bielizny! — Prawdziwa tylko z obrazkiem 
znajdującym się obok, E. A. Ust nann & Co, Reichenbach i. V, — Sprzedaż 
na Austro-Węgry: Vertriebsgesellschafs m. b. H., Wiedeń, I, Karlsplatz 3. — Składy: 
Apt.: Wiśniewski, Gralewski, Mikocki. Drog.: Zopoth i Ska, Hanak i Ska, Reim i Ska. 


w ozdobnem blaszanem wiadrze brutto franko 
do każdej stacyi pocztowej za zaliczką. Mar- 
molada nasza jest zupełnie czysta, bez wszel- 
kich sztucznych domieszek, ze świeżych owoców 
sporządzana, co czyni ją nader zdrową i poży- 
wną do chleba, ciast, legumin it. p. 


Parowa fabryka cukrów 2246165 
Brandstadter i Ska we Lwowie. 


L wiedeński koncesyonowany zakład używanych 
pojazdów i uprzęży 


Ma zawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy- 
barze bardzo piękne, od zamożnych osób pocho- 
dzące landa, półkryte jedno i dwakonne kuczer- 
faetony wszelkiego rodzaju, lekkie kabryolety, 
browne i t. d. Kupuje też całe urządzenia 
rozebranych pojazdów za gotówkę lub przyjmuje 
w komis Karol Fischer Wiedeń, I, Prateratrase 
72, Hotei Nordbahn. Tel. 20107. 111 28 0 


„= Od kilkunastu lut istniejący u. aja 
Zakład Pogrzebowy 


Józefy Nowińskiej-Horakowej _ 


Prosze żądać 

darmo I opłatnje mego bogato ilustr. 
głównego kataloga z 300 rycin ze- 
garków, wyrobów złotych, srebrnych, 
| instrumentów muzycznych, wyro- 
SI bów stalowych i skórzanych, przy- 
borów do palenia i gospodarstwa 
A domowego etc, — Pierwsza fabryka 
ja d w Brix HANNS KONRAD, c. k. 
nadwommy dostawca w Briix Nr 1390 (Czechy). 
Prawdziwy szwajo. zegarek Nickel-Anker-Rem., 
system Roskopf Patent 5 K, 3 sztuki l4 K. 
„Adler-Roskopf* Nickel-Anker-Rem. 7 K, Pra- 
wdziwy srebrn. Rem. otwarty K 8'40. Bez ryzy- 
ka. Zamiana lub zwrot pieniędzy. 261 17 50 


J. LINK 


w Krakowie, nl. Mikołajska 14, Telefon 248 


urządza pogrzeby od skromnych do najwspanialszych, po mniarko: 
wanej cenie i dogodnych warunkach. Przewóz zwłok do różnych 


krajów. Groby na sprzedaż i miejsca do wynajmu. Wielki skład 
trumien metalowych, dębowych i innych. =, 88260 


właściciel centralnej drogueryi i perfumervi 
_ (składu aptecznego) 
w Krakowie przy ulicy Sławkowskiej Nr. 1. 
oraz FILIA: w hotelu Europejskim, obok dworca kolejowego. 


Magister 
faemacyi 


ORMA 


| Wtorek 9 Marca 1909. 


Skład mebli i wyróów tapicerskich 
w Krakowie, ul. Viślna 1. 3. 


Poleca P. T. Publiczności 
swój obficie zaopatrzony 


Gwarantuje jakość. Urządzenia pensyonatów i zakładów kąpielowych. Dział tapicerski prowadzi ziy tapicer p. Alfons Wawrzecki. 
Główne magazyny w Kalwaryi. — Wyroby Towarzystwa sprzedajemy tylko w własnych magazynach. — Pośredników nie mamy. 


A au a 


* | Ważne dla Rodziców, Wychowawców 1 Dorosłej Młodzieży ! 
Książka p. t. Śmiertelność i choroby ia- 


Hasłem najnowszej mody damskiej jest 


zaprzysiężony dostawca win mszalnych 


hurtowny skład i handel win 


przeniesiony został 


na ulice Bracką L 11. 


brzuszne i przepuklinowe, opaski 


herbata odtiuszezajaca 
Rrem KoMISÓNOW 


Cena 1 K. 


Pustylki piersiowe 


70 hal, płastru 80 hal. 


Reumatol 


cowe. Cena 1 K. 


i e 


M miczny, 


Skad | pracownie obuwia 


z ULICY Św. ANNY L. 4, na 
ULICĘ DOMINIKAŃSKĄ L. 1. 


Dziękuję moim odbiorcom za zaufanie, liczę 
i na dalsze poparcie z ich strony. 


1424 6 10 


„Graciosa* dla osób wielkiej tuszy. 
M Usuwa nadmiar tłuszczu ludzkiego ma- 
jac przytem własność umacniania i odmłodzenia organizmu. 
gładzi, wydelikaca i wybiela już po 2-dniowem 
użyciu szorstkie, popękane i czerwone ręce. — 


usuwają szybko i pewnie kaszel, chrypkę i za- 
flegmienie. Cena 70 hal. 


Płyn luh piaster na odciski 


uśmierza niezawodnie wszelkie bołe reumatyczne i gość- 


Wyłączny skład 


w aptece pod „Białym 0 


w Krakowie, Rynek gł. Linia A-B, 45. 


Oddział drzewny firmy 
Lanśroh, Kraków, Basztowa 27 


zniżył ceny swoich znanych z pierwszorzędnej jakości sławońskich 


Posudzek deszczutKowych. 


P Bardzo wielka ilość 
i osób polepszyła swoje zdrowie 
é takowe utrzymuje przez używanie 


PIGULEK PRZECZYSZCZAJACYCH 


D- CAUVIN'A 


EJ Środek popularny od dłuższego czasu, ekono- 

łatwy do użycia. Czyszcząc krew, daje się 
| zastusować prawie we wszystkich chorobach chro- 
[| nicznych jakoto : liszaje, reumatyzmy, przestarzałe 
É katary, dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet, 
gruczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, w 
Á wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemii, złem 
| trawieniu i powolnem funkcyonowaniu żołądka. 


PIGUŁKI CAUYIN tą do nabycia we 

wszystkich większych aptekach świata, 
w PARYŻU : 

Faubourg Saint-Denis, 147 


"=== 
ski i Sp. 
1336 7 10 


ZMIANA LOKALU. 


PRZENIOSŁEM 


Z wysokiem poważaniem 


Wi. BOREJKO, 


Cena 3 K. 


usuwają niezawodnie i bezboleśnie 
nagnioty i brodawki, Cena płynu 


riem“ 


1447 7 10 


C. k. austr. koleje państwowe. 


Wyciąg z rozkładu jazdy 


ważnego od 1 października 1908 r. (czas środk. europ.). 


Odchodzą z Krakowa: 


1910 w nocy (050b.) do Podwołoczysk. 

3.03 w nocy (posp.) do Lwowa, Od 15 lipca 

do Czerniowiec. 

4.80 rano (osob.) do Oświęcima. 

6.43 r. (posp-) do l<wowa i Podwołoczysk (połą* 
czenie do Stróż, Jasła, Chyrowa, Stryja, 
Stanisławowa, Husiatyna, Sokala, Kopy- 
czynieo i Czerniowiec). 

r. (osob.) do Lwowa i Podwołoczysk (po- 
łączenie do Stanisławowa, Siryja, Nad- 
brzezia, Rawy ruskiej). 

r. (miesz.) do Wieliczki, 

r. (osob.) do Kocmyrzowa i do Mogiły. 
r. (osob.) do Suchy, Wadowic, Zwardonia 
ywca, Zakopanego, Gorlic, Zagórza 

Lwowa i Husiatynż. 

r. (osob.) do Podwgłoczysk, Stanisławowa, 
Jasła, Stróż, Sokala, Stryja, Kopyczyniec, 
Grzymałowa. 

r. (ogob.) do Oświęcima. 
pop. (miesz.) do Wieliczki. 
pop. (s80b.) do, Mogiły i Koomyrzowa. 
pop. (błyskawiczny) do Lwowa z połą- 
czeniami do wszystkich odnóg), 

3.05 pop. (osob.) do Tarnowa, Szczncina, Stróż, 
Jasła. 
6.10 wiecz. (osob.) do Tarnowa, Stróż, Nowego 

Sącza. , 
wiecz. (miesz.) do Wieliczki. 
wiecz. (080b.) do Kacmyrzowa. 
wiecz. (080b.] do Suchy, Zwardonia, Ży- 
wca, Gorlic, Zagórza, i Przemyśla. 
wiecz. (express) do Lwowa, lckan, Bu- 
karesztu, Konstancyi i Konstantynopola. 
wiecz. (osob,) do Lwowa i Podwołoczysk* 
wiecz, (osob.) do Lwowa, Podwołoczysk, 
Naudbrzezia, Sokala, Stanisławowa, Bro- 
dów, Nowego Sacza, Wieliczki. 

w nocy osob. da Wieliczki. 
w nooy (osob.) do Suchy, 
i Nowego Sącza. 


7.40 
7.50 


8.00 
8.38 


9.00 
10.50 


11.10 


1152 Zakopanogo 


Ut erzymujna składzie w wielkim wyborze perfumy 
szczotki szczoteczki, środki kosmetyczne i toaletowe. — Wyroby gumowe i 
ygieniczne dla Pań I t. p. 


Zamiast wyrobów pruskich nang z dobrod Wodę kolońską w 


Frzychodzą do Krakowa: 
12-50 w nocy (posp.) ze Lwowa. Od 15 lipca 
z Czerniowiec, 
3.45 rano (osob.) z Podwałoczysk. 
5.15 rano (osob.) za Lwowa, Podwołoczysk, 
Brodów, lckan, Czerniowiec, Jasła, Chy- 
rowa. 


r. (osob.) z Przemyślu È innych miast 
przez Suche, 

6.60 r. (express) z lckan, Lwowa, Bakara- 

sztu i t. d. 

7.80 r. (miesz.) z Wieliczki, 

7.40 r. (on) z Kocmyrzowa i Mogiły. 

8.10 r. (osob.) z Oświęcima, pi 
8.45 r. (osob.) z Podwołoczysk, Lwowa, No- 

wego SĄCZą, 
10.36 r. (miesz.) z Oświęcima do Podgórza, 
11.35 r, (miesz.) z Wieliczki. 
1.10 pop. AS z Kocmyrzowa i Mogiły, 
1.30 pop. (osob.) z Borków wielkich, Lwowa, 
Nadbrzezia, Sącza, Jasta. 

2.24 pop. (błyskawiczny) ze Lwowa 

8.30 pop. (osob.) z Wieliczki. 

4.40 pop. (osob.) z Husiatyna i innych mlast 
na linii transwersalnej przez Suche, 
wiecz. (0sob.) ze Lwowa, Fodwołoczysk 
(połączenie od Tarnobrzega, Zagórza, Jar 
sła i Budapesztu). 
wiecz. (osob.) z Wieliczki 
wiecz. (o0sob.).z Kocmyrzowa. 1 
wiecz. (osob.) z Oświęcima i AJwarni. 
wiecz. Jon. z Podwołoczysk, Lwowa, 
ickun, Tarnobrzega, Nadbrzezła, N. Sącza, 
wiecz. (osob.) z liząszowa i. Jasia. 

w nocy (osob.) 2 N. Sącza 1 Zakopanego, 


6.07 


6.20 


6.50 
7.10 
9.12 
9.86 


10.40 
11.00 


Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym gą 
do nabycia po cenia 30 hal. na stacyąch c. k. 
Kolei państw., u konduktorów, jakoteż w Kra- 
kowie w biurze spedycyjnem Bujańskiego, w 
księgarn „Krzyżanowskiego, w cukierni Mau- 
riziego, w handlu Fischera (linia A—B) i w han- 
dla Porębskiego i Zimlera. 


Vo skutek rozwiązłego tycia, 
H rol Emil Wyrobek. Nakładem l'ow. Ethos. 


„| Groby a małżeństwo 
| 
| 
| 


napisał 


Gna 60 h (80 str, druku), tudzież tegoż au- 
tora książka p. t. 


arig barwny i jasny obraz na całokształt na- 
sze życą płelęwego i związanych z niem 
nasbpgtw i chorób, Obie książki spotkały się 
z uzien prasy Usako takie winny się zna- 
leść W Skah rodzičw, wychowawców i doro- 
słej młodnięż, pędąc doskonałą dla nich w wie- 
ln razach wskarówką i rada. Nakład księ- 
garni D. È. Fiedlelna w Krakowie. — 


Cena egzemplarza 3 qq, 1630 55 


Za 25 koron 
wyucza kroju francuskiego nałepszą metoda 
w 15 lekczach Sa e 


„JANINA“ 


Kraków, ui. Grodzka 18, III p. naprzeciw 
handlu p: Schwarza, 
Formy na żakiety, kostynmy, sawgje itp., 
również i dla dzieci sprzedaje. lhg v 10 
Uczy kroju po domach prywatnych z: umó- 
wioną cenę. Wysyła formy na prowincy, 


Pomocnik randłowy 


fachowiec w dziale bielizny damskiej 1 
męskiej, zdolny ekspedyent, znajdzie sta- 


R łą posadę w magazynie Braci Sperber 


w Krakowie, Rynek 30. 1709 2 0 


wew "EET WWWW 


Za 26 koron 


i bez długiej, uciążliwej nauki, już po 
kilku tygodniach przyswoić sobie mo- 
żna bardzo ładne pismo. — Informacyi 
udziela p. A. Bolechowski, „Pałac 
Spiski”, 1648 4 5 


Di M. Goldmann 


poszukuje rutynowanego koncypienta. 
Posada do objęcia z dniem 1-go kwie- 


tnia 1909. 1701 3 8 
Sklep 


|do wynajęcia od 1 kwietnia. Długa 6. 
i 5 


1511 4 4 


Marycy Schapira 


ul. Starowiślna |. 39, parter, 
egz. nanczycjeł bnchaliery!, 


ndziela gruntownej nauki 


BUCHALTERY! 


pojedynczej i podwójnej z przygotowa- 
niem do egzaminu w c. k. Akademii 
handlowej, oraz stenografii, polskiej i 
niemieckiej korespondeney! handlowej, 
rachunków kupieckich. bankowych itp, 
również w języku polskim i niemieckim 
pod przystępnemi Kai mm © 
1161 4 


PIENIĘDZY JAK LODU 3 
zarobią mężczyźni i panie w każdej miej- 


scowości przez łatwe poboczne zajęcie, 
Zgłosz. kartą kor. przyjmuje pod Nr 68 
ekspedycya ogłoszeń Edward Braun, Wie- 
deù, I., Rotentarmstrasse 9. 2491010 


naturalne, co dzień świeże, wysyła w 5-cio ki- 
lowych paczkach franko do każdej stacyi po- 
cztowej za pobraniem po cenie 10 K 60 h. 
dózei Konstanty Barnas, Szepes- 
ófałlu, Węgry. 1440 10 20 


Haida pani i pania 


może środkiem przezemnie samą wyprobowa: 
nym osiągnąć w krótkim czasie pełny, jędrny 
biust. Mój wynalazek jest rzetelnym, nieszko- 
dliwym, napewno działającym środkiem. za któ- 
ry daję zupełne poręczenie. Polecenia pań z wy- 
sokich sfer, tudzież artystek. Zwracam uwagę, 
że tylko ja znam tajemnicę, a wszelkie inne 
środki są lichemi naśladownictwami. Przesyłka 
pod największą dyskrecyą. Do zapytań dołą- 
czyć markę za 20 hal na odpowiedź. Porę- 
czenie na piśmie. 
omunie 
27 p = 3926 C 2 (Morawa). 


lodeny i modne materye na 
ubrania poleca 
Karol Kocian 
skład sukna w Humpolcu 
(Czechy). 
Próbki opłacone. Ceny fa- 


bryczne. 751 8 0 


oryginalne i na wagę, pudry mydełka wszelkie, 


opatrunki pasy 


„Wysyła na prowincyę 


WE 


— 2 razy dziennie. — 


Wtorek 9 Marea 1909. 


Pianino 


i fortepian krótki do sprzedania. Bracka 


5, II p., na prawo. 1760 1 3 


Mieszkania 


do wynajęcia od 1 kwietnia 1999 r. 
4, 3 lub 2 pokoje, przedp., kuchnia. 
łazienka, oświetlenie gazowe; na parte- 
rze, I, II i II piętrze przy ul. Smo- 
leńsk l. 27. 1758 15 


Restauracya Olexego w Szcza- 
wnicy poszukuje na bieżący sezon zdol- 


nych 
do inkasa za kaucyą. — Zgłoszenia 
tamże. 1757 15 


Do sprzedania w Podgórzu 


Willa jednopiętrowa o 13 ubikacyach. z elek- 
trycznem urządzeniem i łazienką, z dwoma o- 
gródkami, balkonem, w bardzo ładnem położe- 
niu, o trzech frontach, 12 lat wolna od podatku. 
Nr 1. post. rest. Podgórze. 17566 15 


Do pomocy bitowej 


poszukuje wiedeńska firma pomocnika 
lub pomocnicy. Warunki przyjęcia: zu- 
pełna znajomość w słowie i piśmie ję; 
zyka polskiego i niemieckiego oraz zna- 
jomość niemieckiej stenografii. W bie- 
żącym tygodniu będę w Krakowie. — 


Oferty z podaniem żądanej pensyi u- 
praszam pod J. $. 10. poste restante 
Eraków. 1781 


WTTTFUFRWUWUWU WPUWTWYWTPYW 


Pomocy w naukach 
udziela i przygotowuje do egzaminów 
w zakresie szkół średnich, słuchacz IV r. 
filozofii, długoletni, wytrawny korepety- 
tor, również udziela i konwersacyi nie- 
mueckiej. Wynagrodzenie w stosunku 
86 hal, za godzinę. Kazimierz Wiadro- 
wski, Uniwersytet. 1712 25 


L powodu wyjazdu 


jest do sprzedania dwupiętrowa kamie- 
nica w Krakowie z pięknym owocowym 
ogrodem za bardzo przystępną cenę. 
Kapitału potrzeba 52.000 koron. Wia- 
domość: Kraków, ul. Zielona 1. 19, I pię- 
tro, u p. Junoszy. 1657 8 4 


Sprzedam tanio 
całe urządzenie sklepowe, urządzenie re- 
stauracyjne, bilard i rądle miedziane. 
Mikołajska 7, 1684 2 3 


L: czyn. E. XIV 2656/8 1727 


Edykt licytacyjny. 


Na żądanie Karoliny Fenercisenowej, 
żony adw. Dra Izydora Feuereisena w 
Podgórzu, zastąpionej przez adw. Dra 
Feuereisena, odbędzie się dnia 20-go 
kwietnia 1909 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienio- 
nym przy ul. Św. Jana l. 22, I piętro, 
Nr biura 29, licytacya a) realności lwh. 
806 w Krakowie przy ulicy Rajskiej 
]. or. 22, piekarnia, parcela lkat. 1882 
bud. dom murowany parterowy z jedno- 
piętrową oficyną i b) realności lwh. 
2647 w Krakowie przy ulicy Rajskiej 
obok realności lwh. 806, parcela grun- 
towa lkat. 1682/7, na której stoją dwa 
budynki drewniane. 

ad a) przynależności realności lwh. 
806 są następujące: dwa koryta mniej- 
sze, jedno większe i maszyna do cięcia 
ciasta, 2 cebrzyki na wodę, 13 sztuk 
blach, 16 desek, 5 łopat, 40 skrzynek, 
240 koszyczków; 

ad b) realność lwh. 2547 nie ma przy- 
należności; 

„ad a) nieruchomość lwh. 806 wysta- 
wiona na licytacyę jest oceniona na 
48.236 koron, przynależności na 554 
koron; 

„ad b) realność lwh. 2547 jest oce- 
niona na 19.815 koron. 

Najniższa cena realności lwh. 806 
wynosi 24.395 koron, zaś realności lwh. 
2547 wynosi kwotę 9907 K 50 h, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się jedno- 
cześnie zatwierdza i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły, 
ocenienia itd.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzę- 
dowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr 3. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną. 
należy zgłosić do sądu najpóźniej przy 
wyznaczonym terminie  licytacyjnym, 
inaczej roszczenia tego rodzaju co do 
samej nieruchomości nie mogłyby być 
jnż ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku 
postępowania licytacyjnego powstaną. 
zawiadamiane będą o dalszych wydarze- 
niach tego postępowania jedynie przez 
przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie 
mieszkają w okręgu sądn niżej wymie- 
nionego 1 nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń w siedzibie są- 
du zamieszkałego. 

C. k. sąd powiatowy w Krakowie. 


Oddział XIV, dnia 12 lutego 1909. 


HERBATA 


Wiasne pracownie. 


Nowości w kapeluszach, rękawiczkach! 


Wełny kostyumowe, jedwabie, gotowa kontekcya, kostyumy, żakiety, bluzki. 


IRYKA SCHWARZA 


Kraków, ul. Grodzka 1l. 13. Telefon 43. 


$ 
1477 3 0 ? 


$ 
$ 


Przy zakupnie ruble po K 2:54. 
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10.009 KORON NAGRODY 


DLA NIEMAJĄCYCH ZAROSTU I ŁYSYCH. 


Porost brody i włosów na głowie istotnie w 8 dniach wywołuje prawdziwie duti- 
ski „Balsam Mos“, Starzy i młodzi, mężczyźni i kobiety, używają tylko „Bal- 
samu Mos“ do wywołania porostri brody, brwi i włosów jest bowiem dowiedziona 
rzeczą, że „Balsam Mos“ jest jedynym środkiem nowoczesnej wiedzy, któ- 
ry w przeciągu 8 do 14 dni przez działanie na cebulki włosów w ten sposób na 
nie wpływa, że włosy zaraz zaczyneją róść. Ręczy się, że środek ten nie jest szkudliwy. 


Jeżeli to nie jest prawdą, wypłacimy 
10.000 EORON GOTÓWKĄ 


każdemu gołowąsemu, łysemo, lub rzadkie włosy mającemu, który Bal- 
samu Mos przez sześć tygodri używał bezskntecznie. 


Uwaga: i W jedyną firmą, która daje tego rodzaju poręczenie. Lekar- 
skie opisy i polecenia. Przed naśłudownictwami ostrzega się usilnie. 

W sprawie prób z Pańskim „Balsamem Mos“ mogę Panom donieść, że z tego 
balsamu jesiem zupełnie zadowolony. Już po ośmiu dniach pojawił się wyraźny 
porost włosów, a chociaż włosy były jasne i miękkie, były one przecież bardzo mo- 
cne. Po dwóch tygodniach przybrała broda powoli pierwotną barwę i dopiero wten- 
czas ujawniło się nadzwyczaj korzystne działanie Pańskiego balsamu. Dziękując, 
łączę dla WP. wyrazy poważania I. C. Dr Tverg, Kopenhaga, 


Paczka Balsamn Mos 5 złr, Opakow. dyskr. Po otrzymaniu naieżytości lub za 
zaliczką. Pisać do największego w świecie osobliwego handlu 


MOS-MAGASINET, COPENKAGEN 333 DANMARK (Dunin. 


(Opłata kart koresp. 10, a listów 25 h.) 1587 2 2 


Lecz znane 


ODDAWNA 


Apteki dzierżawy 


poszukuję. Zgłosz.: „Katolik* post. rest. 
Kraków, za okaz, kwitu inser. 1694 2 6 


Potrzebny praktykant 


do biura fabrycznego, z dobrym cha- 
rakterem pisma, piszący biegle na ma- 
szynie, władający językiem polskim i 
niemieckim. Zgłoszenia z dołączeniem 
odpisów świadectw pod K. L. poste re- 
stante Podgórze. 1717 2 3 


Pokőj kawalerski 


duży, frontowy. umeblowany jest od 15 marca 
b. r. do wynającia przy ul. św. Filipa 1. 14, 
LI piętro. 1704 2 5 


L. 575. 1766 1 3 
u 


KONKURS 


W mieście Leżajsku jest do obsadze- 
nia posada kasyera miejskiego z 
płacą roczną 800 koron, z prawem do 
poboru pięciu kwinkweniów po 70 kor, 
i z prawem do emerytury. 

Kompetenci posiadający kwalifikacyę 
przepisąną rozp. Wydziału krajowego 
z dnia 20 marca 1898 L. 25422 zechcą 
wnieść udokumentowane podania naj- 
później w dniu 25 bm. ua ręce na- 
czelnika gminy, 

Leżajsk, dnia 8 marca 1909. 

Magistrat m. Leżajska, 


bre a tanie! 


r) 


są wyroby pierwszej fabryki zegarów HAKNSA 
KONRADA, e. I k. nadwornego dostawcy w Brüx 
Nr 1167 (Czechy). Prawdziwie niklowy Szwaj- 
carski regarek Roskopi 6 K, budzik konkuren- 
cyjny K 2'90, z tarczą w nocy świecącą K 330, 
zogar wahadłowy K 8'50, 38-letnie pisemne po- 
ręczenie, Niema ryzyka. Wymiana dozwolona 
iub zwrot pieniędzy. Wysyłka za zaliczką lub 
po otrzymaniu należytości. Obficie ilustr. ka- 
talog główuy z 3000 odbitek za darmo, opła- 
cony. 460 8 10 


wyborowa po kor. 3:20, 4—=, 
9:20, 6:40, 8*—, i 10:20 pół kilo 


WSZĘDZIE 


1612 3 0 


Po odbytej praktyce i nauce za granicą, otwo- 
rzyłam w Krakowie ul. Jagiellońska 9, H p. 


Pracownię sukien damskich 


pod firmą . 


„MARYA“ 


Zamówienia wykonuję punktualnie po umiar- 
kowanych cenach 
1338 3 3 


Marya Maternowska. 


20.000 dziesięcin lasu 


mieszanych gatunków, środkiem kiórego przeprowadzona własna linia kolejowa. 
Poszukiwani przemysłowcy w celu założenia fabryki przeróbki drzewa. Warunki 
mogą być dla obu stron dogodne. Zgłaszać się do Zarządu Dóbr Weropajewo 
poczta Duniłowicze gub. Wileńska. Jechać święciańską podjazdową kolejką do 
stacyi Weropajewo (Rosya-Litwa). 1736 1 10 


NAJSTARSZY 
p y 
OstepoW 


=== TYGODNIK POLSKI E.. 
wychodzi od lat 28 W 
przy stałym współudziału 


ALERSANDRA SWIĘTOCI 10WSKIEGO 
ALLKSANDRA LEDNICKIEGO. 


(a DO LOMITI BEBASCTANEGO RAL! 2A 
STEFAN GAQU WACŁAW ŁYPACEWICZ. JERZY 
KURNATOWSK IJA MOSZCIENSMA, 402EF 
LAG! ADAM LAARZEWSKI, RALIMERZ ITO 


DODATKIEM KSIĄŻKOWYM 


Warszawie 


Paiwoumóka ta DiSMA 
= Wha I Oaa 
* 


7 wynau ruin 
w Warszawie rb 8 


aa prowincji rb. 10 


Adras adakah | Adzniniatracji 


WARSZAWA RYSIA 3 


368 56 0 


poleca firma 


z dwuletnią praktyką przyjmie zaraz 
Drakarnia w Nowym Targu. 1700 3 3 


Pokoju 


z meblami lub bez, z całem utrzymaniem, mo- 
żiiwie niedalcku rynku poszukuje urzę- 
dnik kawaler od 1 kwietnia b. r. S. W. 
poste restante Kraków. 1705 25 


u Sprzedam ktmieniczke 


rentowną, 15 minut od rynku krakow- 
skiego. A. C. 40. post. rest. Kraków, 
za okaz. kwitu inseratowego. 1714 2 2 


Kareta 


w dobrym stanie tanio do sprzedania. 
Wiadomość: Groble 5, I p. 1764 2 3 


Młody człowiek 


z Ks. Poznańskiego, znający bardzo do- 
brze język niemiecki, poszukuje zajęcia 
biurowego lub miejsca magazyniera, nad- 
zorcy itp. Zgłoszenia przyjmuje Okrę- 
gowy Zarząd Pośrednictwa Pracy w Kra 
kowie, Jabłonowskich 19. 1726 2 2 


Majątek 
bo piękne pismo zdobyć może każdy 
bardzo łątwą metodą za 20 K. Infor- 
macyi udziela p. A. Bolechowski, „Pa- 
łac Spiski". 1649 3 6 


ludoiniony drogujsa 


poszukuje posady współpracownika lub kiero» 
wnika drogneryi. Zgłoszenia pod „Farmaceuta* 
poste restante Kraków. 1653 4 6 


Praktykant 


władający językiem polskim i niemie- 
ckim znajdzie miejsce w agencyi handl, 
D. Kohn, Floryańska 30. 1692 8 3 


Ogłoszenie Iicytacyi, 


Dnia 11 marca 1909 r. o gedzinie ] 
po południu sprzedane zostaną w Krakowie, 
przy uł. Bozego Ciała J}. 18 w drodze publi- 
czkej licytacyi rozmaite maszyny do wyrobu 
wody sodowej wraz urządzeniem. 1761 2 2 


Poszukuje 


prakiykanta do handlu korzenne- 
go i win. Józef Aleksandreo- 
wiez w Jordanowie. 167133 


Dostawców jj 


poszukuje do stałej dostawy Avgust Berndt, 
Lignica na Slasku, Neue Corthansstr. 26. 
1705 2 2 


kd NOWA REFORMA. Nr 110. 5 
9*6096+26+9+002266060966>0706400990964 ; 
ę (e | Ukończony prawnik 
| poszukuje posady koncypienta A. Z. 
= = poste restante Kraków. 1788 2 8 


Do wynajecia 


lokal obszerny na parterze vod ulicy 

św. Jana 1. 6 w Krakowie od 1 lipca 

1909 r. Wiadomość w Hotelu Saskim 
u zarządu. 1680 3 8 


Rorepetytye zbiorowe 


dla uczenic liceów, gimnazyów 1 szkół 
wydziałowych, oraz nauka przygotowa- 
wcza dła młodzieży mającej do tych 
szkoł wstąpić, pod kierunkiem sił fa- 
chowych. Konwersacya w języku niem. 
i franc. Zgłoszenia przyjmnje sekretar- 
ka w Czytelni dla kobiet w godzinach 


od */412—1. Linia C-D. Rynek 32 (na 
mezaninie), 456 7 0 


owak "||. © W Baz" 
Udzielam lekcyi 
języka niemieckiego i konwersacji. Wa- 
runki przystępne. Łaskawe zgłoszenia 
od 4—5 po południu, Ul. Grodzka 29, 
III piętro. 144 8 0 


Stara 


poważna i rozwinięta firma poszukuje spól- 
nika z kapitałem 30.090 koron, zapewniając 
od kapitału najmniej 12", czystego zysku. — 
Zgłoszenia listowne pod F. Ls przyjmuje Ad- 
ministracya „N. Reformy“. 93 2 2 


Uczeń VII. kl. gimn. 


poszukuje lekcyi. Zgłoszenia pod F, P. 
przyjmuje Administracya „Nowej Re- 
formy“. 1158 5 0 


O przyszłości rynku krakowskiego! 


Ludwik Stasiak - Włodzimierz Tetmajer 


Odbudowa dawnego ratusza. Pomnik 
Kościuszki na rynku krakowskim. 


Odbitka feljetonów „Nowej Reformy*. 
We wszystkich księgarniach. 


Skład główny w księgarni Gebethnera 
i Ski w Krakowie. 147 50 


nia Książe 


J. GUMPLOWICZ 


vieżo uzupełniony dział naukowy. 


$i 


Zamówienia z prowincyi uskutecznia się odwrotnie. 


naprzeciw Magistratu 


UPOŻYCZA 


Najobficiej zaopatrzona w nowości we wszystkich głównych 
kach europejskich. 
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Przechodzone ubrania 


itym podobne przedmioty kupuje i pła- 
ci dobre ceny. Eliasz Schón, Kraków, 
Stradom 15. Jeździ także na prowincję. 
Kartka kor. wystarczy. 


0 


Jeży 


> 


1691 8 8 


tygodnik ilustrowany 


Zakład pogrzebowy aea ia 
W ANA ZZ OLN EGO. 


pny ul św. Tomasza l. 4, twi przy placa Szczepańskim, Filia. tica Kopernika. 6. — Teleton Mr 33L 
Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, oraz sprowadzania zwłos zo waz”stkich | 
krajów earopejski 


Jedyny na całą Polskę 


muzyce i sztukam plastycznym 


tola. 12 56 0 


poświęcony teatrowi, 


w Warszawie: (z odnoszeniem) | 


Rocznie . „rb. 6— 
Półrocznie . 19 3— 
Kwartalwie « « « <oy LTO 


Trębacka 10. 


= 


wychodzi w Warszawie pod red. Ign. Chabielskiego 
przy współudziale najwybitniejszych sił literackich 


Cena prenumeraty wynosi: 


Numer pojedynczy 15 kop. 


Rdministracya „SCENY I SZTUKI" 
Telefon Nr 144 - 40. 


prowincyi i zagranicą zamawiać można przez księgarnie. 


w Królestwie. Cesarstwie 1 Zagranicą: 


Rocznie „rb. 7'49 
PONOC .. . . „ 370 
Kwartalnie . „ 180 


= Kraków, 
Rynek gł. 13. 


(H Nr. 110. 


» 


Nakładem kslegarmi 


S. A. Krzyżanowskiego 


wyszły 3 pieśni Jana Galla: 


Franciszek Kowalski | 
stroiciel fortepianów. ul. Długa 18, IH p., 
podejmuje się wszelklej naprawy i strojenia fur- | 
tepianów po bardzo przystępnych cenach. 
1771 1 2 


Energiezna 05930 


fozamiejąca się na gospodarstwie i kuchni. 
uzdolniona w zakresie bufetu, obznajomiona 
z czynnościami zakładów leczniczych, poszuku- 
je stosownej posady. Zgłoszenia M. 600 poste 
restante Rraków. 1770 1 2 


Fachowiec ceginrski 


teoretycznie i praktycznie wykształcony, obe- 
znany dokładnie z wyrobem dach. cegieł i rur 
drenowych. z egzaminem maszynisty, poszu- 
kujo posady. Zgłoszenia pod J. Ja 40 poste 
restanto Podgórze. 1759 1 6 


Do przedsiękiorstwa 


poszukuje kobieta niezależna kapitalisty z 1000 
kor. Zgłoszenia A. 8. 1769 poste restante 
Kraków. AEE m : 


bilardy 


Špicewka żołułerzta do stów K. Gliń- 
skiego. Cena K 140. 

Tzyś pewna? do J. Żuławskiego. Ce- 
na K 140. 

Piosaka kataisńska do słów lu. Po- 
rębowicza, Cena R 140. 1683 2 3 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


Na żurfiksy wielkopostne 


Znakomitą herbatę jawajską „Rajah“, angial- 
ską Hornimanna, rosyjskę OTyg. Popowa, do- 
sRonałe herbatniki, czekoładki i t. p. po naj- 

niższych cenach polera 1412 8 10 


BAZAR CUKROWY 


w Krakowie, Sławkowska 8. 


ola inteligentna 


wskutek tragicznej śmierci męża po- 
zbawiona środków do życia poszukuje 
jakiejkołwiek pracy. Umie ładnie wy- 
konywać hafty, monogramy i białe 
Szycie, mogłaby teź zająć się zarządem 
domu. — Zgłoszema u dozorcy domu: 
Szewska 17, dla T. R. 17541 8 


DWU 


(seilertowskie), pianino, 2 fortepiany, 
oraz urządzenie sklepowe tanio do na- 
bycia. 1780 1 2 


Pybliczna Hala Licyfacyjna 


Rynek 16 _ Teleion 927 Rynek 16 
tumienici Il piętrowi 


sgfudem zaraz do sprzedania. Wia- 
domość: Karmelicka 34, II p, między 
34 4 po południu. 1775 1 6 


Najprzedniejszą 


HERBATECEYLON 


„Ranyalla Ceylon Tea“ 


pod własną marką ochronną „Palma. impor- 
towang wprost z Ceylonu, a urzędownie chem. 
badaną po cenie: 


Mr 1 opaKOW. CZerW.-Lłofe K o-7 a "624, e 
M2, fiołk -tote 


K 1'20 za 125 gr 

K 0'66 za 62, gr 

przy odbiorze 1 kig. naraz, franko opa- 

kowanie i porto do każdej miejscowości 
Austro-Węgier — poleca 


lis4 8 O 


Konkurs 


na posadę sekretarza gminnego z pła- 


Ces, i król. Dost, Dworu Austt.-Weg. i król. Grecyi. 


Dła pp. kupców i kółek rolniczych odpowiedni 
opust, 1600 2 7 


cą roczną 1200 K. 1767 1 8 


Posada na rok prowizoryczna, potem 
stabilizacya. 


Zgłoszenia do 20-marca b. r. przyj- 
muje Urząd gminny Trzebinia Wieś. 


WIKTOR BARABAS] 


kład fortepianów, pianin- i karmoniufi, 


poleca 121 55 0 


ejlepsze instrumenta 
firm krajowych. 


Wyłączne zastępstwo fabryk Bö- 
sendorfera, Ehrbara, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz- 
niejsze krzesła do fortepianów. 


Obiady z 4 dań 


w abonamencie K 160, pojed. 2 K w domu 
j na miasto. — Krnpnicza 9, I p. Pension 
Modeste. 246 19 0 


lezcyj języka francu- 
skiego i niemieckiego 
Wiadomość: ul, Biskapia b, 
1448 5 5 


Udzielam 


metodą Berlitza. 
parter, na lewo. 


Około 20 lat istniejący 


Handel Korzenny 


win, wódck. przy uajrachliwszej ulicy w Kras 
kowie, do sprzedania z powodn słabości. Zgło- 
szenia: R. Ozaistowiez, Kraków-l)ebniki, Pod- 


górska 36. 1624 6 8 

Ani inni IL p., z długiem, bli- 
KD kamieniizhę da śródmieścia w 
Krakowie. Do dyspozycyi około 50,000 K 
gotówką. Zgłoszenia ze wskazaniem do- 
mu, z podaniem ceny, wyszczególnieniem 
wszystkich danych, proszę nadesłać pod 
M. G. 21 poste rost. Kraków, za okaza- 
niem kwita inseratowego. 1538 4 6 


- 
Bez lekcyi 
i drogą listową przyswoić sobie może 
każdy piekne, jednostajne pismo za 20 
koron. Imformacyi udziela p. A. Bole- 
) |chowski. „Pałac Spiski*. 1047 55 


Bypnikuję się W Zakopanem 


mieszkania na cały rok, złożonego z 3 
lub 4 pokoi, kuchni i werandy od po- 
tudnia, bez mebli. Zgłoszenia: I. Kul- 
czyński, Kraków, Floryańska 55. 
1678 2 3 


br Praw 
(rutynista) przygotowuje do egzaminów i rygo- 
rozów prawniczych. Wiadomość pod „Lex“ 
poste restante Kraków, za okazaniem kwitu 
inseratuwego. 1066 ò 3 


Sprzedam parcele 
pod fabrykę obok budującej się stacyi ko- 
lejowej towarowei w Podgórzu na Za- 
błociu. Inżynier l. »sowski w Podgórzu. 

1679 2 3 


Panna miada 


z ukończonym II kur». semin. rządow, włada- 
jące językiem niemieckim i trancuskim poszu- 
kuje zajęcia biurowego lub stosownego w ran- 
nych godzinach. „tta“ post. rest. Kraków. 


1698 2 3 
Ucznia n zra Ze 
kład rytowniczy Sta- 
nisława Niemczyka, Kraków, Su- 
kiennice 10. 1570 3 3 


Agentow 
zdolnych i rzetelnych przyjmę za bar- 
dzo wysoką prowizyą dla swych bardzo 
słynnych wyrobów t. j. rołet i żaluzyi 
z drzewa. Ernest (łeyer (Braunau), 
Czechy, Broumov. 1604 2 5 


4, funta najprzedniejszej 


ERBAT PRÓCZKÓWEJ 70 h 


w handlu J. Piekły w Podgórzu. 


233 7 ŁU 
U h ió (rarytas miodoborów) z 
A UdUrNYy KID własnej pasieki 5 kg. 
K 160. Masło stołowe najlepsze codziennie 
świeże 5 kg. K 10:50 rozsyła J. M. Farba, 
Podhaice 76. 1346 3 8 


DOE TZRZESZDTET ażX 


Na Post 


Sery krajowe i zagraniczne. Masło © 
| deserowe przedniego gatunku co- $ 
dzienie świeże — poleca 


L. AKSHANN | 
Kraków, Floryańska 31 Nr telef. 949, 


Okok handlu pokoje do śniadań. Piwo $ 
pilzneńskie marki B. B. Kawior carski 
niesołony. 255 6 0 


R 


Uczeń VII kl. gimn. 
poszukuje lekeyi. Zgłośz. pod A. $. P. poste 
restante Kraków, za okaz. kwitu inserarow 

14053 8 10 


uchalterku-ekspodyentk 


energiczna, z praktyką, z niemieckim 
językiem, potrzebna do fabryki. Zgło- 
szenia z podaniem referencyi pod „Fa- 
bryka 117" post. rest. Kraków. 1660 3 3 


Proszę nie zaniechać 


przed zakupnem instramentów mu- 
zycznych zażądać za darmo i opła- 
tnie mego gennika głównego z 3000 
iustracyami. 

Skrzypce dla początkujących | aż za 
K +80, 550, 6:—, T60 i wyżej. 
Smyczki po K —'80, 1'—, 140, 
180 i wyżej- Cytry, harmonie itd, 
składzie. Ryzyka niema. Dozwolona 
wymiana lub zwrot pieniędzy. 
C.i k. nadw, dostawca HANNS KONRAD, 
Dom wysyłkowy wyrobów muzycznych w Brix 
Nr H94 Czechy. 144 39 50 


Z Drukarni Literackiej w Krakowie, w. Jagiellońska 10. 


`~ 


również na 


À. HAWEŁKA W KRAKOWIE Augustyn O. da i epi Konferencye i kazania wielkopostne. 


NOWA REFORMA. 


Wtorec 9 Marca 1909. 


% 


777% 


| ZAPROSZENIE!! 


Niżej podpisane firmy urządzają małe wystawy 


GOIO PRODUKTÓW 


MAGGE" pirzypruwy d9 zup, 
MAGST. hulienu w kostkach, 
MAGGI"" zup w tabliczkach, 


połączone z praktycznem zastosowaniem powyższych artykułów i po- 
dawaniem bezpłatnych prób do kosztowania, na które się wszystkich 
uprzejmie zaprasza. 


Przeciwko dolegliwościom w kanałach 
i organach oddechowych. (jako skutki 
przeziębienia i zakażenia) okazały się 


pastylki „VALDA“ 


nadzwyszsj skuteczna, ponieważ sprawiają 
natychmiastową ulgę. 


Cena pudełka K 1.75. 


Wystawy te zainteresować powinny zwłaszcza Szan. Gospodynie, 
gdyż chodzi tu o bliższe zapoznanie się z pierwszorzędnemi wyrobami 
konsumcyjnemi. 1720 


10 marca: Marceli Dutkiewicz, | 13 marca: A. Liebeskind, Flo- 


— Do otrzymania we wszystkich aptókach. —= Rynek 39. | ryańska 14. 
i 11 : Karol Wołkowski, sej. i ł 
Główny sktid dla Austro-T w r ea ołkows mace J. Barberowski, Maty 
KORWILLA 12 marca: Leon Sykutowski, | 16 marca: Pierwsza Spółka Spo- 


Szewska 21. 


żywcza, Mały Rynek 4. 


apteka „pod murzynem* 


Wiedoń I. 
Wipplingerstrnese 12. 


Parowa Fabryka 


Eleonory ks. Lubomirskiej w SZCZICINIE ez: 24 


ma obecnie do sprzedaży większe zapasy dachówek ciągnionych czerwonych 
w najlepszym gatunku. Zamówienia do natychmiastowej dostawy, jak również 
zamówienia na rok bieżący przyjmuje i wszelkich inlormacyi udziela Zarząd 
dóbr Szczucin, stacya pocztowa, telegraficzna i kolejowa w miejscu. 


Za najwyższem przyzwoleniem Jego Cesarskiej Mości 


Loterya jubileuszowa 


państwowego związku sług c. k. poczty i telegrafu Austryi 


ME NE na cel dobroczynny "ER JE 


jest wyposażona w nadzwyczaj liczne wygrane. Ogólna ilość wygra- 


0 13828 


Księgarnia G. Gebethnera i Spółki w Krakowie 


połeca 


ma Wielki Post 


Koron 


Tom Ti M po. KZYWW  |w a a a 
Clemens K. O. O miłości Ukrzyżowanego Zbawiciela. Kozmyślanie 


o gorzkiej Mece Pana Naszego J. Chrystusa. 2 tomy . . . . . e 480 nych, wynosi nie mniej jak 11.189 wygranych — ogólnej wartości 
Dąbrowski T. ks. Kazania © Męce Pańskiej na trzy posty . . . . 240 53 koron. 
Gondek F. ks. Meka Pańska do rozmyślania w poście i na dnie pią- Pomiędzy niemi znajduje się 11 głównych wygranych, z których 1. 
tkowe peoa ok ..P .aZ.62 a a. a zj główna wygrana wartości 1719 1 10 
— Rozmyślania nad ewangeliami każdego dnia wiełkiego postu 160 
Kazania wielkopostne X. A. K. . . . . . . . . «. . « « « « . . 240 Koron 20.000 Koron 
Męka bolesna Pana naszego Jezusa Chrystusa według rozmyślań Anny na życzenie wygrywającego zostanie wypłacona też gotówką po potrą- 
Katarzyny Emmerich R . JANNE. 4,0. ; . „mó TEDA ceniu zwyczajnego podatku państw. i po dalszem potrąceniu tylko 5%/,. 
Perreyve ks. Rozpamiętywanie Męki Pańskiej w 14 stacyach. . . —90 Ciągnienie tej bogato wyposażonej loteryi efektów odbędzie się dnia 


Rekolekcye duchowne według ańielskiej nauki św. Tomasza z Akwinu 4— 
Sługa Chrystusowy w samotności, czyli dziesięciodniowe rekolekcye 


18 sierpnia 1909. Losy można nabywać u firmy A. Gerngross, Wie- 
deń, tudzież u każdego listonosza w państwie lub wprost w Biurze 
loteryjnym, Wiedeń, XIX., Billrothstrasse 47. — Cena losu 1 korona. 


według ks. Jana Krasseta sreo s oh oma. . o Poe „6 > 9 m4 260 
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 1611 2 3 


KULE i KRĘGLE 


z drzewa Lignum sanctum, 
polecają najtaniej 


Reim i Spółka 


Kraków, Rynek 37. 1662 1 8 


Przepisywanie I powielanie prac 


jak np. role teatralne, okólniki, podania, kontrakty, odpisy świa- 
dectw, programy, manuskrypty literackie, ogłoszenia wszelkiego 
rodzaju po cenach możliwie najniższych wykonuje się w oznaczo- 
nym cząsie szybko i dokładnie. Za dyskrecyę ręczy się. 
Konces. przez c. k. Namiestnictwo Szkoła pisania na maszy- 
nach, ul. Kanonicza 4, II p. 
Przyjmuje P. T. uczniów i uczenice od 9—12 i od 3—7 ka- 
żdego dnia z wyjatkiem świąt. 1506 2 0 


[se 


RZA | 


7 parcel budowlanych w ogrodzie strzeleckim od strony uł. Lubicz, 
Zygmunta Augusta i Rakowickiej. 


Wiadomość u Jakóba Rothirseha, ul. Wrzesińska l. 8, między 


ALU Jlewa meble i dekoracja 


| Kraków, Rynek 24 || 
kompletne urządzenia pokoi, will, zakładów leczniczych, hoteli, lokali itp. według 


(naprzeciw Odwachn). 
Dzwonki elektryczne wządza po do-į projektów fachowych architektów i artystów malarzy. od najskromniejszych 
mach prywatnych, hotelach, fabry- do najwykwintniejszych. 1451 8 0 


meian =" A Józef SBeriine, Wki, umeni / 


umiarkowanych cenach, ręcząc za 


wykonanie roboty. 
Na żądanie ilustrowane centiki dar- 
mo, opłacone, 986 16 24 


WAŚPARPREPPAFCORNIORPPREGE 


,WINIWARTERA 


Wiedeń, 1., Getreidemarkt 8, 


walcownia rur ołowianych i fabryka rur z ołowiu, 
specyalue urządzenia do pocywisowania i pooło- 
wiania blachy ialistej i innych wyrobów dostarcza 
najlepszej 1015 1 34 
e 


A ee i 


Rządowo 


uprawniona 


i 


bryka Wód mineral ski. "ee" ronecyaliiych letzniczyti 


przy ul. Św. Gertrudy pod Nr. 4 
wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przaz toż Tow 
wody mineraine sztuczne 
odpowiadające składem chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GESSHU BLERSKIEJ, SEL- 
TERSKIEJ, VICHY, MARYENBADZKIUJ, HOMBURG, KISSINGEN, tudzięż 


specyalne lecznicze 36 180 


jak: litową, bromową, jodową, żelazistą, kwasną, oraz wody lecznicze mormaina 
z przepisu Prof. Jaworskiego. 
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie frango. 


(M3 Ga BO 


A) w.” H s 
stacyi doświadczalnej przy szkole 


która według orzeczenia krajowej 
Politechnicznej we Lwowie z d. 30 lipca 1907 1. 201 wytrzymała na 
ciągnienie 3300 kg. na 1 cm.? a przy 40 zgięciach o 180° na wałku 4 mm. 
grubym cymk mie oćprysł, zaś według świadectwa przemysłowego 
Stowarzyszenia upoważnienych budowniczych we Lwowie z d. 14 sier- 
pnia 1807 i pierwszorzędnych powag budownictwa została za najlepszą 
uznana i jako taka używana przy budowach monumentalnych. 


Mimo znacznego podrożenia kaloszy 


sprzedaje najwiekszy dom obuwia znanej w świecłe firmy 


Atfreda Frankla Sp. Kom. w Krakowie skład główny Rynek l4 
KALOSZE i ŚNIEGOWCE 


po niebywale niskich cenach 


S. LILIENTHAL, Lwów, Telefon Nr 621. 
| Kalosze męskie po 2 złr, 25. | | Kalosze męskie „Silpery” po 2 zir: 60. | 
| Kalosze damskie po 1 zir. 30, | f Kalosze damskie „Sligery” po 1 zir. 95, | 
tylko słowiański b aptekach I 
i ogueryśch (łówn, zastępstwo: Mag.| [_ Kalosze dzielące pod zr, 1ó | [Kalosze dla panienek po 1 zr. 30. |] 


me , Farm. M. Doskowski & F. Szczerski — | Uwaga: Największy wybór męskich, damskich i dziecięcych bucików po niskich, stałych, 
Kraków, ulica Smoleńsk l. 21. 329 23 0 fabrycznych cenach. Zastępca L. STEIGI-ER. 292 8 8 


Rządca drukarni L, K. Górski. © 


Wyłączna reprezentacya na Galicyę i Bukowinę: 


przeciw kaszlowi i chrypce 


prawdziwe miodowo -słodowe cukierki, — 
Torebka 20 h. Laboratoryam M, U. Dr 
Stan. Reitharka, Kral. Móstec. Ządajcie 


